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ska, zawsze

sanie nazwiska i miejsce 
Wnej opaski drukowanej z adreBem

stanowczo—Se Sądną miarą nie możoa ograracir,, ć 
się na istniejącym już jednym batalionie Niech zaś 
nikt nie myśli, iżby bataliony te tworzyć mcżoa 
przez odkomenderowanie pewnej liczby żołnierza 
a istniejących już pułków, bo to nie zgadzałoby 
sie z ustawą wojskową". Trzeba więc z grunta no­
we tworzyć bataliony kolejowe, co znaczy: powię­
kszyć liczbę wojska wbrew ścisłemu oznaczeniuiMj 
liczby przez parlament w ustawie o Biedo“^ l®®‘u 
wojskowem. Wogóle niewolno nam stczędzić wy- 
datków ra  armię, bo ta oszozędnośó mogłaby stre- 
sznie odbić się na nas kontrybucjami, gdyby ar­
mia nasza z powodu niedostatków swoich uległą 
Mmii Dinprzyjactalahiej. T ,l .  fart to w  r t W t a  
kanclerza niemieckiego na zwalczenie anUctpando 
opozycyi w parlamencie.
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t o j e  t o  groźaem i prajpom m a aawmejszj 1 ^ - ^ ^  w za^ t k . c h  k ra ja , Ą I  f t o ; t o  | s i  W r p«m.  « . « !
Btan Iilaadyi. , , ,  ziemia płonna, klęska nieurodzaju częstsza,Ioilras aięsej. Opozyoya w J"!?*  1H^obnrnz Prawda że baczono na to, ab , mło* Iczowistjm trjte  zzkcł,; t tn r r .s c - r a o  , e n j 0.

Oczywiście, że me ma rady na klęski^ele-1 zzie iichwa pannje bezwzględnie, tam o po- L ieno przeciw wnioskom Wydztrłów  ̂o .* • odbvła jeszcze wojskowości, rde szkoły wydziałowej w Sokalu, Ludwika
mentarne i ich przyczyny atmosferyczne.^Lec: Idobnych instytucyach jeszcze niesłychać. Ile- wspomiaanyoh już, t^ jo tn ie  emigrowała; ale jednego przydybeno, a dziewięć- k iego rzeczywistym ^ “^toiej wZser-
czyby nie można znaleść środków zapobiega kwegtya gtodowa przychodziła na stół wych, bęi*w - ^ aw{4lkowa pciwe dziesięciu dziewięciu ozmychuęło. Gawędząc mera; ' Kulczyokiego rzeczyw istym  na-
jących szerzeniu się nędzy l głodu, zamiast sejmowych, tylekroć właśnie o tych o- j?IŻ z ,{* 0 nfch d ’ \ 0 u»taaowieniu ca- z przejeżdżającymi przez Berlin emigrantami ta-1 towi , J«n go v ) y ycieln w Dnkli, Wla-
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mie co parę lat, gdzie większą i mniejszą wła y .  . dotychczas do kilkudziesięciu
sność riem skę, że użjjem y urzędowego w ,■ m rrkle w okolicach, żc tak  po- _________

żenią, sufihi lichwa, i obie społem, lubo I . bliżei św iata, tam, udzie włościanie nie-1 _____
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szkoły etatowej 
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stępuje w całej grozie. Wszak dobry 803P°; wszyst!nem, i kraj c a ły  musiał ponosić Ciężary L  ije zachndzi pctrzeba nowych podatków^ A i wt«- ^ n t ^ j f ^ l e  te g o T o b re ^  a  nie można etatowej tamże; ansuozyciełki:
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wrotem do kraju nieszozęśhwe indywidua na odstra-
a z a i a c v  nrwkład, szał emigracyjny uBtawać zaozyna ,_____

Wracająo do rzeczy, t  j. do zmienności budżetu | pująoe pismo odręcz e
W i e d e ń  28 września- N. Paw wydał nastę-

:  « *  » \-  to to ,  s ^ ^ T j y Ł f f S S SP® . -  I - 1 -A- przedewszystkiem ewentualne ulepeze- wanym zweleć Radę pwnstwa do psuję.
L“ :*L mówią mów głosy mspirowa-1 czynności na d. 19 p»źd*iernik» r. •> n 

ped tym względem ustawiczne I Panu byfi zarządził oo dalej wyP^ ft*
d y t  W iadomo zaś w jak rozpaczliwych 
runkach praktykuje się u nas kredyt. Mamj 
wprawdzie bardzo wiele w kraju towarzystw I go. I • /   Jim I 7Vl

t \  i +„„1, hnlpsnvpb strnn nie dla t e - |DCWVłł  punoa^ji^s^ 'y ™  ł~~~, tsfe Ba- następy; a nie można' dopuścić, aby Francya, jak S c h o n b r u n n  26 września 1875.
aby tntaj jakiego K PMted,,* -  ^  1 F r .n c i .n .k  dd n .ł . , r

J . . . . .  zak0. * w w ^ tie g ?oty!tft jch RS*et dość bo I od naszei.
lie to I ies?ia ironie. Opłakiwaao bowiem głównie to , ż 
W ia-1 i arlamett uohwalejąo siedmiclede wojskowe, po

lk’|U 1VJ VUVHB.-*'    •• I

kredytowych i banków nawet specyalnie’ dU I zbawczego środka na złe tak  g łębokozako^ | duj,’ aig w M ę d « i ^ s y 3 a j c ^  1 ̂ w ” d T o b s ^ k o ^ w e j ’p i S i  w o j ^  «“ oltke ^ Mê f t e k  "i
rolnictwa- Jakkolwiek stopa procentowa tych rzeuione, a le  aby przypominać ^ w i c z n m  to |  g oj9kowe, ?0- 1 zaś w y rz e k ł-a  powaga jego rozstrzyga tę kwesty? | -  W Antek
pożyczek z instytncyj publicznych zawsze je | krytyczne położenie zubożałego kraju

Latter w. r. 
zaproszenia ministerstwa wojny

Część literacko - artystyczna.

Z wycieczki na wieś.

x .

Joż miejsca Bąpielowd opróżoioae, i z wycieczek 
w góry powracają z każdą jtsifnią liczniejsze za­
stępy turystów — kilkodniowa słota przeważyła już 
szalę ku zimie, jak w życiu nowe niepowodzeniu 
przechylają szalę ku starości: pierwsza liście s drze?.
już opadają...

Czem dla światowej piękuośoi bywa pierwszy 
zmarszczek na licach, lub pierwszy włos giwy 
tern dla tej strojnicy, którą zowią letem p u n w  
liż iie strącone wiatrem i zerwaue niepogodę, rbli- 
żająocj się jesieni. Analogię tu przeprow^dsić sio- 
żaa we wozyfetkich nzcz^gółach, t»k wdzięków po_ 
iaovoh oko jak i wewnętrznych przymiotów, a oheć 
może porównanie stare, zawsze nasuwać zdolne 
nowe spostrzeżenia, jak wszyBtko, oo czerpane s na^ 
tury. Cóż bowiem podobniejszego do wiosny nao 
młodą panienkę, co poprzestaje na pcrkaiikowej BU- 
kience, rozpuszcza jasne warkocze , a J ^ h  wplecu 
w ich sploty kwiatek, to drobniutką stokrótkę, fa 
iołek, konwalię, innej aieszukając ozdoby. 1Im wię 
oej pierwsza świeżość się zaoiera, im dalej w ś a 
we żyoie, dziewczyna staje się kobietą, wiosna w lato s i} 
zamienia, tem dobiera ozdobniejezych szat i pełniej 
B7T0h kwiatów, aż się oblecze w złotogłowie pszem- 
oznyoh łanów,;  zieloią sukienkę jak ruta zamień^jus 
tkaniny z srebrnych kłosów przetykane makiem t bła­
watem lub wieńczy na wzgórkach koralami kaliny 
jak fryznra elegantki Kwiaty, acłaszosa Jiźli ot& 
esają pałace, coraz cardziej pr?.es»tr&jftją n&tu^ę ns 
gslonorą damę w parkach i ogrodach. Kwiaty je­
sienne coraz okazalsze kształtem i barwą, corrz 
mniej wonne i świ*ż«, sprawiają wrażenie, jak gdy 
br natura poraź pierwszy naśladowała dsieło kunę 
tu ludzkiego. Piękae, ale już pięknością pracy lud„-

tu, kielich i korona kwiatu jak w rękach m o d n i a r - 1 ^ y ^ t k o m i ^ s ą  prawdziwi znawcy i miło I wiedeński, na Paetwę faktorów i w  J* f spółeczności szlach oinej

tach ... To już me dziewczynka, to dama wi el kąj l ni cyy k o m e r a 4 ń w  towarzyskich,|dziw też, » “ ed latrlczeiem i trybem życia.

i. jr̂ r» jrarsis
staremu: „Niech będzie pochwa- 
us“, tylko przechodzi ponuro ki- 
gpomiuejąo po cichu, że lepsze 

psńskie“ niż dzisiejsze „żydowskie . 
chłopi nazywają odrobki, nakłedsne 

w wielu misjscowcśoiacb przes nowych nsbywcbw

wywołały wrzawy, 
wiele ten kraj snssępniał 
wsnomnienia nie sięgają

z dawnym oehuczym cby- 
n*nrów tych ca w, 0 1

t o * t  .łaśn ie  pora_ propriacya z ziemi rodzinnej, rozbicie s p o ł e c z n o ś c .  zwaiam wirm Pcłow*S l Ł i -  noatenu e r o z m i a r a o h .  gdzie_ r ę  tylko z a o m i___ u #zieloności.. rękach żydowskich.
szachownica, na której

z pod nóg
me opuszczone

zmieniło od dwudzie-
i ziemia stsła się nabią te piękności pory letniej oo ją jak najbardziejWięo w taką porę towarem w ciągłymny hołd wsi i jej jeszoze natrafiać naod tych uroków fid-iko-w Srłe i okrą- majętności, c o  b e z Jnstytuoyi majoratów i irtośoi wewnętrznej, morei- . wu™.  - fe- fc «  co bądź gsjów i kląbów te dwory i « * w »

j. Rzecz bowiem d z i w n a , b u d o w l i  spółe- U  białemi ściany,wesoło, jak o m
tom społecznym,

V ^ t S E F i S E Bussz sssr r r f t  tre,Mde,“40 ko lrow,n w  ̂ ‘
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bar. K o lle r a  udało się wczcraj kilku członków 
delegacji węgierskiej i nuatryackiej do arseralu, 
aby obejrzeć znajdujące się tam, a jut gotowe lufy 
armatnie Uchatiusa i w ogóle, aby się poirformc- 
wać oo do fsbrykacyi nowych dzLł. Pomiędzy de­
legowanymi znajdowali się ze stroay węgierskiej 
arcybiskup Haynald, August Pulseky, 2=edtnyi; ze 
strony austryackiej książę Lichtenstein, hr. Coro 
uini, Pipitz, Dr. Weeber, Dr. Wegscheider. Mini 
ster wojny i jsgo zastępca Faip. Benedek przyjmo­
wali przybyłych, którzy najprzód zwiedzili najisto­
tniejsze części zabudowań arsenału, oraz znajdujące 
ssę tam zbiory broni, przyczem wspomniani woj­
akowi, oraz jenerał artyleryi Tiller dawali wyja­
śnienia pctrz jbne. Następnie zaprowadzono delego­
wanych do lokalu przeznaczonego na miejsce f»- 
brykacyi nowych luf działowych, gdzie właśnie prs- 
oowsno. Tu już sam jenerał Uchatius dawał wyja 
śnienia, a mianowicie wyłuszczył korzyści bronzu, 
* którego lane być mają nowe działa, opisał prze­
bieg techniczny przy fabrykaoyi, podał szazegół? o 
czasie trwania nowego postępowania i oświadcz} ł' że 

”  dw6ch latach przygotować co reku 
po 1000 nowych luf, tak iż w przeciągu tego cza 
bu moża armia otrzymać tyle dział nowego sjBte- 
mu gotowych do użytku, ile potrzebuje. Sześć pie­
ców do topienia materyału jest joż czynnych, a 
manipulacja tak jest urządzoną, że trzy lnfy mo- 
g ł  ca raz być gotowe. Obeonie członkowie delega* 
cyi słuchali % wielką ciekawością przedstawień je­
nerała Uchatiusa i  wyszli, jak twierdzą dzienniki 
wiedeńskie, z tern przekonaniem, że przyzwolenie fan- 
duszów potrzebnych na sprawienie dział jest ko­
niecznością, że jednak kwestya rozdziału sumy 1 7 % 
Milionów »  1 , 1  W|t a , ,  o m
oiy stora lowety nie dęłyby i i ,  użyć do nowyib
zastanowienia J0*ZCM byó Przednoi°tem głębokiego

OI, ~  d°legacyi węgierekićj zajmujący się
sprawami marynarki odbył wczoraj posiedzenie, 
które trwało trzy godziny. Wywiązała się długa 
ayskusya nad budżetem marynarki, podczas którćj 
członkowie wydziału źądsli oo do niektórych po- 
z/cyj wyjaśnień od obecnych reprezentantów rządn 
wiceadmirała P d c k h a  i porucznika marynarki 
(i a a U  . Rozprawy nad szczegółowemi pozycyami 
ma,ą się toczyć na dzisiejszym posiedzeniu.

— Według budżetu wojennego przesibrooznego 
przedłożonego delegacjom wspólnym, stan pokojowy

p *sc hota liczy
m 20, 567 j‘ *d« 42,148, nrtyłeryi 
POI wa 19,864, ertylerya wałowa 7,410, iożynierys 
5474, pionier&y *678, powózki 1944, oddział s«- 
«it;rny 2533 winnych branszach 9280 ludzi czyli 

252,866 lndzi. Jestto bardzo niski -ton po 
kojowy wojska szezególnićj w porównaniu z isnemi 
mocarstwami.

zaliczonych do stanu obywateli miajskieb. St. Pe- 
tersb. Wiedom. doroszą ra lto  o nowych „uiepo- 
słuszcństwach i zgorszeniach" i o loitych depn- 
tącyach. Do Times a ześ telegrafują z Berlina, że 
1500 Kozaków urahkich zeskno do Turkestacu i 
że to początek dopiero oporu koraakitgo przeciw 
ustawie o powszechnej powinności wojskowej.

Serbia.

Ro§ya.
Liczba rosyjskich szkół i klas marynarskich wy- 

noii według estataieb wiadomości 20, mianowicie: 
nad morzem Kaspijskiem jedna klasa marynarska; 
nad merzem Azowskiem jedna klasa; nad morzam 
Ozarnem trzy klasy; sad morzem Białera trzy 
szkoły ! dwie klasy; w gubernii Petersburskiej 
dwie kiesy; w prowincjach Nadbałtyckich siedm 
klas i jsdna szkoła. Nadto zamierzają wkrótce 
otworzyć szkołę budowy Btatków nad merzem Azo- 
wskiem i szkołę marynarską w Petersburgu. Liczba 
uczni kształoąoych się we wszystkich szkołach i 
klasach dochodzi 600; budżet wszystkich tych za­
kładów wynosi rocznie około 16,000 re.; na która 
to sumę składają się zapomogi rządowe, wsparcii 
od Ziemstw i cii ary prywatne.

-  St. Petersb. Wiedom. z powodu założenia 
uniwersytetu w Czerciowcaoh zarzucają rządowi 
auitryacliemu, że wszystkioh Słowian uważa ra 
barbarzyńców, których ucywilizować trzeba, niosąo 
im knRurę nieaiecką wedie zasady: „B rany nach 
Osten . Skarży się dziennik ten, iż w Crerniow- 
oach językiem wykładowym nie będsie ruski.

—  Rueskij M ir  donosi o pegłosoe, jakoby mię­
dzy duchowieństwem rosyjskiem zajmowano się te­
raz gorąco kwestyą powtórnego wohodzeuia ducho­
wnych w związki małżeńskie.

nstawa o powinności wojskowej wywo­
łała niepokoje także między Kozakami. Długi czas 
zatajano fakt oporu kozackiego przeciw nowej u- 
stewie; dziś jsduak same dzienniki rosyjskie, ebeć 
jeszjze nie dość otwarcie, przyznają, iż wybnohły 
między Kozakami „nieporządki i objawy nieposłu­
szeństwa". Donoszą mianowicie, iż 200 Kozaków 
uraiskich ukarana zesłaniem do kraju Amud&ryj 
BkisgOj częścią na roboty skarbowe., częścią jako

W Belgrudiie nie ustaje agitacya za wojną, cho 
oitż nie przemawiają za ni j ani wypadki zdarza 
jące s:ę na granicy sarbsko-tureckiej, w których 
zwolennicy wojny obcą widzieć wyzwanie do niej 
ze strony tureckiej, ani też militarne przygot, wa 
uia Porty, które nie są tik  groźne, aby chęć go 
rącrfeową in wazy i więtćj teraz usprawiedliwiały niż 

I przed kilkunastu dniami. Rząd dokłada usiłowań 
aby i rreszkodtić wszelkim za wcjcą agit&oyom, 
lecz zdaje się, jakby był za słabym do teg>, bo 
zaniepokój śnie u ludu coraz jest silniejsze, szese 
gólaiśj w ostatnich dniach wzburzenie było bar­
dzo wielkie w skutek rozstrzelania przez Turków 
dwóch oficerów serbskich. Jeszcze przed kilku diiia 
mi doriosły telegramy o tym wypadku, który te- 
iB3 w następujący sporób opisują: Oficerowie serbscy 
Dimicz i Bajałowicz byli zajęci zdejmowaniem plsnu 
terenu i doglądaniem robót około szańców na gra- 

ihicy serbsko-tureckiej; już przez dłuższy czas pi­
kieta turecka patrolująca nie spuszczała ich z cka 
i śledziła ich czynności. Nie wiadomo z jakiego po 
wodu obsj oficerowie przeszli w p- łnćj zbroi, w o- 
crach pikiety, granicę. Turcy uważali to zaraz za 
wyzwanie, lub może za chęć wyśledzenia stanowisk 
i dali ognia. Nieszczęście chciało, iż obydwa zas- 
nieni kilku kulami zostali na miejscu.

Wypadek ten wywołał niesłychane wzburzenie 
w Belgradzie; wszystko wola o pomstę. Na wia­
domość o zdarzeniu udał się natychmiast R;at 
s Kragujewacz do Belgradu, aby się z księciem 
naradzić. Oargdaj 26go b. m. miał Ristioz tam 
przybyć i natychmiast isfirmował się co do bliż­
szych okoliczności, wśród jakich obaj oficerowi* 
zabici zostali. Mimo to apodziswr ją się, że Risticz, 
który dotychczas umiał zimną kr*w zachować nie 
ia  się i tym razem porwać w wir namiętności, a 
to tam więcej, że rząd już r.aczycM dozrawsć przy­
jemności z obecnćj sytuaoyi. Oto np. śwmt kupie­
cki chce korzystać z obecnego położenia i wy wołu 
je już kwestyę moratarysm. Dotychczas widu iu 
śzi wpływowych opiera się temu, rby stawiać ta­
nie żądanie rządowi; ten zaś rie widzą: } owodów 
dostatecznych nie jest wcale skłonnym do zadeść- 
uozynieaia żądaniu moratoryum Zresztą przyssać 
trzeba rządowi s rbsktemu. że sdcwgo nie zanied­
buje, aby dnć pr^edsir.a ; wojny. Naprzód przepro­
wadza z całą ścisłością przepisy untawy wojskowej. 
Każdemu należącemu do milicyi, który jeszcze nie 
przekroczył 52 lat życia, zabroniono surowo wyda­
lać się z miejsca rodzinnego lub zamieszkania. 
v?i szj8cy urzędricy aż do n&jwyższej kat< ger i, 
mewyjmując nawet stanu sędziowskiego, zaliczeni 
zostali do służby ozynnej w milicyi. Lmfności wiej- 
saiej zabrano bardzo wiele koni do transportu i 
do kawtleryi. Jakkolwiek przygotowania te wjdeją 
pę być groźnemi, przecież mimo to nie z*n si się 
jeszcze na to, aby Serbia rozpoczęła wi jaę. K nj 
niewątpliwie cierpi bardzo r,a tych przygotowaniach, 
lecz wiele one takźo zmniejszają zapsł do wojny.
Z tego powodu ludzie spokojniejsi są zdauis, że 
Risttoz rozł-ijsjąo taki aparat militarny tri jma się 
tj l®o Z8sady: S i vis pacem, para bellum.

czego Porta ter,-z, jak nie mr-iej w raiie stłumię 
nia powstania tświadcza się gotową. W każdym 
razie utr yoiują w Konstastynopolu, że podstawy 
do takich jjwurar-cyj ła  prędzej i n»jl p;< j e ajdą 
się m  miejscu Myśl uregulowania tej sprawy na 
drodze ko.farentyi międzynarodowej, choćby się 
takowa odbyć miała w Konstantynopolu, nie znaj­
duje u Porty przychylnego przyjęcia i to tak dłu­
go, do.óki pacyfiki cya pro*incyj nie będzie fak­
tem dokonanym.

Na dredze z Dubrownika do Trebini zaów przy­
szło 24 b. w. do kilkogodsinnej utarczki między 
powstańcami, a kouwojem tureckim prowadzącym 
żywność. Tym razem powstańcy dowiedzieli się za- 
pćźao o transporcie, tek że tylko ioh przednie po­
sterunki ścierały się z tylną strażą turecką, a kon­
wój cały doszedł szczęśliwie do Trebini. Z obu 
litron było tylko dwóch ludzi zabitych i kilka 
nych.

Powstańcy, którzy obozowali pod Glawskiem, o- 
ptśiili w accy 26 b. m. obóz; były to oddziały 
Peki, Pawłowicza i Ljubobraticza. Nie wiadomo 
w którym udały się kierunku, przypuszczają atoli, 
że poszły do Kleks, aby przeszkodzić wylądowa­
niu wojska tureckiego, a tem semem przeszkodzić 
wielkim manewrom tegoż wejska, o których się ta- 
jemde dowiedzie li. Turcy mianowicie zamierzają 
zebrać pod KUkiem 14 betnłionów wejska i rzu­
cić się na oddziały powstańcie wzdłuż granicy 
Dubrownickiej działające, wyprzeć je ztemtąd i 
odciąć im wezslłią moźebność dowozu żywności. 
Teki sam ruch wykonać ma z 4000 ludzi Selim 
p^Gzz, wzmoorioay przez Zengioza agę, wzdłuż 
granicy  ̂Czarncgórskiej, aby znów przeciąć związek 
powstańców z Czarnogórą. W tym celu maszeruje 
Selim pasza w tej chwili ku okręg m i Banjani. 
Powetańcy świadomi irszflkich ruchów wojska tu­
reckiego reb ą znów za swej strony ruchy strate- 
ó Z * wyjłali na obrocę Banjani 1000 Cz&rno- 
guroów.

Od granicy bośniaoko-serbskiej donoszą, że pop 
Zarko z oddział-m swoim, oraz z oddziałami po­
pa Józtfa i srohims ndryty Prokopiusza, mając ra­
zem około 3000 ludzi i kilka dział, przeszedł rze 
kę Tarę i połączył się z Herctg-iwińuami.

W Bośni liod KoBtender (?) 40 powstańców na­
padniętych zostało prz«z 300 turków i częścią wy­
mordowani, cręścią p jmari zostali. Pomiędzy j ń 
o-mi znajdował s*‘ę Słoweniec Howaczyc, którego 
Turcy stracili. Drug* małoznaerą :a potyczka za­
szła 25 b. m. w gó:ach Kosarao, gdzie także kil- 
ku poległa, h kilku było rannych, powsteńców czy 
Turków ciiwiadoaso. Powstańców zgromadzonych 
jest ped Kos&rec około 400.

Kr«oUui mf«fso«wt ! xftgraalosn.

Turcya.
Kilkakrotnie donoszono w ostatnich czasach, że 

rokowania konsulów z powstańcami uważać należy 
zs rozbite. Dzienniki wiedeńskie wyprzedzały się 
w doniesieniach o niepowodzeniach dyplomatycz­
nych w Hercegowinie, kazały nawet sobie telegra­
fować, że jedna część konsulów pojeebsła już do 
domu. PoUt. Corresp. milczała, snąć czekała ns 
dobre informaoye i dopiero dziś w tej mierzą gi g 
zabiera. Otóż według jej wiadomości, jakie ode- 
brćłfi z Konstantynopola, konsalowio nie udali się 
jeazcza do domów, jakkolwiek rokowania ich nśt 
powiodły się. O rychłem atoli rozwiązaniu feomi- 
syi konsularnej nie ma mowy, gdyż będzie cna 
omła jeszcze inne zadanie do spełnienia, mian - 
sicie asystować ma czy asie dlegowarym Porty 
w dziele pacyfikacyi, które im taras samym <vvłą 
cznie przeprowadzić wypadnie. W Kosstsxt- nopolu 
mriemają, że kemisya konsntar >a pny z-ssaiisniu  
rękojmi interweniować będzie z * pomyślniej ?ym 
ustrojem stosuukó^ w Hercegowinie i Bośni, óo

b r a k ó w  29 Września. Dzień dzisie szy obcho­
dzonym bywa w całej Galicyi jako święto patrena, 
Sgo Michała. Kraków zaś jako należący do archidyecezyi 
Warszawskiej, nieobchodzi tego święta, lecz Śgo Stani­
sława jako patrona Polski.

—  Odbieramy następujące uwagi:
Żaią się na uciążliwości z powodu częstych zmian 

książek szkolnych, mianowicie ubożsi, którzy ciągle ło­
żyć m uszą nietylko na coraz świeższe książki, ale na 
coraz to świeższe edycye tych książek. Czas z 21 wrze­
śnia słusznie sądzi, źe temu złemu winna zaradzić Ra­
da szkolna; aby zaś chociaż w części ułatwić zakupy­
wanie kBiąźek uboższym uczniom, radzi, aby nauczy­
ciele brali cd wydawców na raz znaczniejszą liczbę egzem­
plarzy, a za uzyskany ztąd rabat będą mogli najuboż­
szym uczniom bezpłatnie udzielsć książek. Byłoby to 
dobrze,4 gdyby Rada szkolna przepisywała książki do 
użytku szkolnego s t a l e  i stanowczo, a nie zalecała 
raz tych, to znowu innych; z takiego zalecania powstają 
nieraz bardzo dziwaczne zdarzenia: I  tak, uczeń, co 
miał dawniejszą edycyę wypisów niemieckich Janoty, 
zmuszony był kupić nową, skoro się tylko ukazała, bo 
tak mu w szkole nakazano; dawniejszą więc pozbył za 
bezcen; ależ ta nowa edycya jest niezupełna, nieskoń­
czona, brak przy niej słowniczka niezbędnego uczniowi, 
a więc znowu wypadło koniecznie kupić p o w t ó r n i e  
dawną edycyę ze słowniczkiem, aby z nowej uczyć się 
można! Gramatykę niemiecką tegoż autora podobnież 
w starej edycyi kazano zarzucić, a nową, szóstą konie­
cznie kupować. Uczeń, obezaany już w zeszłym roku z 
dawną edycją, nie może teraz dać sobie rady z nową, 
chociaż bowiem w niej wszystko prawie, z wyjątkiem 
kilku kartek, to samo co w dawnej, ale tak poprzerzu- 
ca: e, ża trudno dojść ładu, a oprócz tego całą tę gma­
twaninę zamiast ułatwić, utrudniają same . objaśnienia 
których jest ni mniej ni więcej jak 447 na siedmiu 
arkuszach druku! Do dziwactw też policzyćby można,

tego dziedzictwa, który utrzymał włość w czatach, 
gdy się wszystko w koło przeobrażało i ulegało 
ŁewV  “Ie fuiaie> to prądowi ciągłych zmian, musi 
Dyc domator, rozważny spokojny, co mimc wyższych
ż t  ś " I " ’6 d0 polityki, am in o  zsmo-

l l in i  • 8i;ej!?Itcyi *. gorączkowych ref rm. 
foifcn nfr.!!* wz^°g8C8̂  E»gle, in ni ruicowali, oa 
tylko utrzymywał, 0 0  odziedziczył. Jeśli w jakim za 
kątku ni trafisz jeszcze na kilka dworów podobnych, 
to s ę  tu zatrzymaj, bo cię zdrowszn ot.czy atnn  
sfer*. Trzeba przyznać, że wśród tego rozbicia da 
»pej społeczności szlacheckiej, są okolice, co eta 
ucwią j ii Ir by oazę, wśród której doohoweła się i 
dawua tradycya, i zamożność i prawdziwy spekój 
wsi. Nie ma tu wprawdzie owej dawnej ochoczośri 
szlacheckiego pożycia, ale też poważniejszy nastrój 
zastąpił trądycyjoą lekkomyślność, wśród ogólnego 
zamętu tylko siłą głębszych zasad i zasobem wła- 
tnym dość obfitym intelektualnie, abymeżna sobie 
wystarczyć, utrzymać się zdołały te szlacheckie 
rody 1 domy, które zasklepiwszy się w sobie, do 
•howały meaarmzoną moralną i matesyalną spu­
ściznę. Zamknięcie się podobne nie jest wsrelako 
cofnięciem się wstecz. Jak zwodniozemi są owe tie 
tanka ludowe, tak fałszywemi są owe apologia 
szlachatCiyz ly przechowanej w dawnej rabusznej 
powłoce z czasów saskich. Niestety i podobne ty- 

8I9 tn * owdzie, ale zwykle postępo­
wość dzisiejsza odbiła się na nioh zatsreiem da-

‘JL obyoz*j6w- To też jeźli zajrzymy do wnętrzaa dworu wiejskiego, 0 0  stano 
wi ognisko rodziace i zwierzohniczy pesterunek 
społeczny, to w nim nnpotkamy mimo odosobnie­
nia1 firmy najwykwintniejsze, przy oszczędncści e 
stetyczny zmysł 1 tę elegancyą, którą się Galicya 
odznacza pomiędzy innemi prowineyami pclskiemi. 
Zycie umysłowe tu także nie usnęło, a pomimo 
skarg na brak odbytu księgarskiego, znajdzie się 
w takim domu zawsze biblioteka z doborowych 1 

dzieł; zajęcia gospodarskie nie przeizkadzają panu I 
domu prowadzić dslej poważnych studyów, cała 
rodzina ma gedziny wspólnego czytania, jak jest i 
tbwila na wspólną modlitwę z służbą domową, j

że w jednakich szkołach nie z jednakich uczą książek 
w jednej z tej, w drugiej z innej I  tak, przed wzora­
mi prozy i poezyi Mecherzyńskiego, które ogromną ma­
ją  wziętość, i wystarczają na całe wyższe gymnazyum, 
dają przecież w niektórych jeszcze szkołach pierwszeń­
stwo starym Wypisom polskim, które już dawno zeszły 
z pola. Takim i tym podobnym dziwactwom mogłaby 
iedyuie Rada szkolna zapobiedz stanowczem przepisa­
niem książek szkolnych dla wszystkich szkół w ogóle.

Co się tyczy drugiej kwestyi, że nauczyciele mogliby 
brać od wydawców znaczniejszą naraz liczbę książek, 
dla ułatwienia uczniom ich nabywania, to się często 
już praktykuje, ale dały się znowu słyszeć utyskiwania 
niektórych księgarzy, którzy niezwykli prywatnym udzie­
lać rabatu, to jednak nie powinnoby zrażać tych, któ­
rym nie spekulacja, ale dobro uczniów k i j  na sercu. 
Nie wszyscy też księgarze tak skrupulatni są w tej mie­
rze, niektórzy nawet sami przychodzą w pomoc uboższym 
uczniom, jak n. p. p. Himmelblau, o którym wiadomo 
mi, że ze wszystkich swojego nakładu książek szkolnych 
przeznaczył po kilka egzemplarzy dla ubogich uczniów 
tak w krakowskich gimnazyach i szkole realnej, jak i 
w innych szkołach Galicyi. J. B.

—  Teatr nasz powrócił wczoraj z Tarnowa. Na osta 
tnich dwóch przedstawieniach sala była przepełniona, 
a pożegnanie ze strony publiczności nader gorące. Mnóstwo 
rzucono bukietów. Dziś rozpoczęły się próby z cztero- 
aktowej komedyi, oryginalnie napisanej przez p. Edwarda 
Lubowskiego Nietoperze, którą w przyszłym tygodniu 
rozpocząć się ma kurs zimowy.

—  Nowo angażowani artyści do tutejszego teatru, 
znajdują się już w Krakowie. Do personalu kobiecego 
przybyły: panna Julia Kwiatyńska artystka znana u nas, 
panna Bironówna, pani Morozowiczowa i kilka innych do 
mniejszych ról. Do personalu męskiego zaangażowano: p. 
Morozowicza artystę, którego warszawska krytyka wielce 
ceni, do ról charakterystyczno-komicznych i do operetki 
(baryton) pp. Sobiesława i Jankowskiego do ról kochan­
ków, pp. Feliksiewicza i Lidkiego do ról charaktery 
stycznych i t. d.

—  Żandarmi Liszka i Jaglarz ujęli w półwsiu Zwie- 
rzynieckiem Wawrzyńca F ilasa, a w Chełmie za Wolą 
bardzo niebezpiecznego złoczyńcę Józefa Prochala. Filas 
jeszcze w marcu wysłany ze zbożem do młyna w Są 
deckiem w Tymbarku, sprzedał zboże w Nowym Targu 
a konia i wóz w Borku Falęckim, skąd jo odebrano. 
Filas był sądownie poszukiwany. Prochal trudnił się że­
braniną od wsi do w si, przy czem kradł, co się zda­
rzyło. J u l  po ujęciu go przez żandarmów odgrażsł się, 
że podpali tych , co go zdali. Był on już z Królestwa 
Polskiego wydalony. Wreszcie oświadczył, że chętnie 
przepędzi zimę w kryminale, gdzie oczywiście znajdzie 
wygody, jakie niezawsze czekają go wśród zimy.

—  Wczoraj po południu z pomiędzy wołów pędzo­
nych z ogrodzenia pod tandetą, wyrwał się jeden i po­
gnał w ulicę S.arawiślną, gdzie spłoszony psami wpadł 
na przechodzącego Marka Kreisberga, 11 letniego syna 
fabrykanta octu i tegoż potłukł i poranił. Dr Kirschner 
udzielił rannemu aa razie pomocy, poczem odwieziono 
go do szpitala izraelickiegc.

—  Z większej własności powiatu Nowo - Sądeckiego 
wybrany został członkiem Rady powiatowej dr. Gustaw 
R o m e r ,  właściciel Lipi8.

—  Dr Zygmunt R o ś c i s z e w s k i ,  profesor zoologii 
i zootechnii w szkole rolniczej w Żabikowie w Wielko 
polsce, wydalony stam tąd jako „cudzoziemiec," ubiega 
się we Lwowie o docenturę zoologii w uniwersytecie 
tamecznym.

—  J L w ó w  27 września.
Uzupełniając wczorajsze doniesienie o jeździe poru

cznika Berba donoszę dokładny porządek stacyj. Por. 
Herb wyjechał ze Lwowa na Gródek, Sądową Wisznię, 
Jaworów, Buszów do Niemirowa 16 m il, gdzie był 
pierwszy nocleg. W piątek wyruszył z Niemirowa na 
Siedliska, Rawę ruską. Wielkie Mosty, Żółkiew do Ka­
mionki S rumiłowej, gdzie był drugi nocleg. Trzeciego 
dnia przez Toporów, Sokołówkę do Brodów i Złoczowa, 
a w niedzielę przez Gliniany do Lwowa.

W październiku rozpoczyna się piąta kadencja roków 
przysięgłych rozprawą przeciwko Stanisławowi Rusie­
ckiemu i Dyonizemu Nizinieckiemu o zbrodnię oszustwa, 
na którą przeznaczono 12 dni.

Wykłady w krajowej szkole gospodarstwa lasowego 
rozpoczynają się 15 października, wpisy *8ś odbędą się 
od 1 do 10 października. W szkole rolniczej w Dubla' 
nach rozpoczęły się wykłady już z początkiem wrze 
śni8. Zapisała Bię tam niezwykła liczba uczniów, co 
przypisać należy postępowaniu rządu pruskiego względem 
szkoły Żabikowskiej.

W ogrodzie botanicznym przy wszechnicy otwartą zo 
stała wczoraj wystawa pszczelniczo-sadownicza. Udział 
publiczności w tej wystawie dotąd jest bardzo szczupły, 
Dziś rano odbył się wybór sędziów, a towarzystwo urzą­
dzające odbyło posiedzenie naukowe.

We środę 29 odbędzie się uroczysty obchód stupięć-

dziesięcioletniej rocznicy założeuia pułku barona Jabłoń' 
3kiego, który we Lwowie ma miejsce zac ągu. W urO' 
czystości tej ma wzńjść udział także reprezentacja miasta.

Na ten dzień również zapowiedzią nem jest walna 
zgromadzenie towarzystwa kasy zaliczkowej, która pow­
stała tu  przed kilku laty za inicjatyw ą Wydziału po­
wiatowego.

Skargi podnoszone na powolność budowy „Szamanów- 
ki", realności przeznaczonej na szkołę weterynaryi, spo­
wodowały Wydział krajowy, iż energicznie przyspiesza 
zarządzone rekonstrukcje, które przed zimą mają być 
ukończone Ponieważ sejm, jak wiadomo pozostawił W 
zawieszeuiu założenie szkoły weterynaryi, przeto Wydział 
krajowy obróci realność tę tymczasowo na mieszkania 
prywatne.

—  W pewnej miejscowości powiatu Olkuskiego zna­
leziono w ziemi przy oraniu kilkadziesiąt sztuk monety 
starożytnej jednego stępia i jednej wartości. Okazało sięi 
że to denary srebrne z czasów Ryksy, żony Mieczy­
sława I I ,  która po śmierci króla rządziła krajem 
w ioreniu nieletniego syna Kazimierza od r. 1034 do 
1040.

- W Poznaniu wychodzić zacznie z początkiem 
prsyszłego kwartału dwutygodnik w formacie broszuro­
wym p. t.: Much społeczno-ekonomiczny.

—  P. Mierzwiński, młody tenorzysta, występował 
w Lugduuie pierwszy raz w tym miesiącu i mimo za­
biegów współzawodników, wyszedł zwycięsko. Oto co 
pisze Lyon Journal z d. 5 września. „W pierwszym 
akcie „Hugenotów," p. Mierzwiński debiutujący po raz 
pierwszy w roli Raoula de Naugis, wywołał burzę nie­
chęci, zdaniem naszem w najwyższym stopniu niespra­
wiedliwą, ale sykanie równie niesprawiedliwe jak głupie, 
którem go powitano, zagłuszyły gromy oklasków pu­
bliczności w istocie bezstronnej i kompetentnej. To też 
w trzech ostatnich aktach talent prawdziwy, niezaprze- 
czor*y, głos pełen zapału, sympatyczny i nadzwyczaj 
dźwięczny młodego artysty, przyjęty był przez publi­
czność powszechnemi oklaskami. Była to wspaniała ma­
nifestacja przeciw intrydze, o ile się zdaje uknutej 
* góry przeciw p Mierzwińskiemu, pochodząca ze szcze­
rego uwielbienia, na którą sykacze bezsilni, zwyciężani, 
nie odważyli się już odtąd odpowiadać. Przyjęcie sym­
patycznego tenora do Wielkiej opery, nie ulega obecnie 
żadnej - ątpliwości; jest to nabytek bardzo cenny dla 
trupy f.  Santerre."

Le petit Lyonais , pisze również o tym występie 
p. Mierzwińskiego; „Nasz młody tenor p. Mierzwiński, 
debiutant wczorajszy, posiada jedon z najpiękniejszych 
głosów, jakiego już dawno niezdarzyło się nam słyszeć, 
zwłaszcza wysokie jego tony są przepyszue, i jeśli zró- 
cimy Da to uw agę, że artysta ten wystąpił wczoraj po 
raz pierwszy na scenie pierwszorzędnej, że był wzru­
szony i że brak mu jeszcze doświadczenia, możemy n a j­
słuszniej rokować mu piękną przyszłość. Potrafił on 
zresztą wywołać oklaski całej sali i stłumić wszelkie 
objawy niechęci, jakie go spotkały na samym wstępie."

—  Policja wrocławska wykryła temi dniami około 
2000 podrobionych reńskówek papierowych austryackich 
i przychwyciła ośm osób , które się zajmowaały ich 
puszczeniem w obieg lub przechowywaniem. Bilety te 
należą do tego fabrykatu , którego kilku sprawców już 
ujęto w Bożen i w Wiedniu i osądzono. Jest domysł, 
że więcej takich biletów podrobionych jest w ukryciu. 
Są one wybijane na zwykłym papierze bez znaków wo­
dnych i pismo nie doSć na nich równe.

T~ ^  września odbył sig w K annstatt obrzęd 
odsłonięcia posągu konnego króla Wilhelma I  Wjrtem- 
berskiego (1781 f  1864) w obecności króla Karola i 
żeny jego królowej Olgi, córki zmarłego królowej Ho­
lenderskiej, oraz wielu książąt domu królewskiego i pu­
bliczności. Pomnik ten był odlany przez Millera z Mo­
nachium podług modelu rzeźbiarza Halbiga.

—- O zapadnięciu się kolei nad jeziorem Zflrichakiem, 
podaje N. Zurich. Z tg  szczegóły, z których wyjmuje­
my, co ważniejsze. Dnia 22 września w południe za­
padła Się w Horgen cała część kolei między dworcem, 
a przystanią statków parowych i część ulicy do dworca 
wiodącej, aż do samych domów. Przed samym tym wy­
padkiem przeszedł pociąg bez przeszkody. Nikt też 
z ludzi zatrudnionych na kolei nie zginął, wszyscy bo­
wiem mogli się schronić. W  ciąga nocy zapadnięcie 
zwiększyło się, tak iż część dworca uchyliła się, a skład 
towarów jest zagrożony. Ruch na kolei z Zurich do 
Richtersweil zupełnie wstrzymany, a podróżni przeby­
wają tę przestrzeń na parowcach; od Richtersweil do 
Glarus ruch na kolei nie jest przerwany. Kolej pod 
Horgen szła tuż nad jeziorem na skalistym pokładzie; 
dworzec stoi o 500 kroków od przystani parowców. Od 
tej przystani na 100 stóp zapadła się ziemia aż po za 
dworzec w długości 400  stóp, i przytem część dalsza 
ziemi pichylił* się. Przyczyna tego wypadku jest wi­
doczna. Kolej szła po skale, która spodem jest wydrą­
żona i zwolna pod ciężarem pociągów wstrząśnięta t -  
siadła. Załamanie się skały daje się dostrzedz. Dwo-

Pani demu ma apteczkę, z której Jęczy włościan, 
panienki rrają także kilka uczeon e ro wsi, b wie­
czorem w salonie gromadzi s ę c?ła ridsina przy 
fortepianie, założonym a&jnowszerd muzveznenji u- 
tworami. Zgoła czujaBz się całkiem w Eurc. i o ,  00 
więcej bez uprzedzenia i bez przessdy przyznać 
musisz, źe nie ma kraju, w którym by lepiej uroi? no 
urządzć sobie życie ra wsi, tiż  w Polać. N is 
znam wprawdzie angielskich cotege wiejskich, ale 
ton ko fort lordów niewątpliwie niezrównany, musi 
mieć jeden niedostatek, bezpośredniego zajęcia się 
gospodarstwem. Może być, że instytuoya farmerów 
ma pod względem ekonomicznym wielkie za sobą 
jorzyści; lecz pan, który mieszka na wsi, a tam nie 
gospodaruje nie może społecznie wywrzeć odpowie­
dniego wpływu, bo jak zimą w mieście, tak latem 
aa wsi nia łącząo swej pracy z pracą sobotnifeów 
jest w ich oczach tylko konsumentem bawiącym 
się, używającym i explo;:tającym. Inaczej szlachoic 
polski w dobrem znaczeniu tego słowa, w rzetel- 
tem pojęciu tego pjsłanniotwa.

Lecz od tago obrazu bardzo wyjątkowego wróć 
my do nowinek, jakie zdołaliśmy cobrać w prze­
jaździe i spostrzeżeń nasuwsjący.h uię.

Jeśli do romantyczne ści tych piękcych okolic brak 
ruin zamko -ych, w około których, gdzieś nad zie­
lonym Renem przechowują się lege .dy o Rsubritt- 
rcch — to znów przyznać trzeba, że ta mniej poe­
tyczna v  rzeczywistości tradycja zaczyna się dzi- 
aiaj tworzyć, bo właśnie nad brzegami Wisłoki u 
podnóża lesistfj Liwcczj ponawiają się co roku 
rozboje tak zuchwałe, żeby się ich niepowstydził 
nie jeden z średniowiecznych baronów niemieckich. 
Ta tylko zachodzi różnica, że nie z zamków czy- 
cbają n?i przejezdnych, *ie Ż3 m  gościńcach zbie­
rają szajki rabusiów, »by napfdsć nocami na dwo­
ry, a nawet 1 w miastaoh łupjć kaoy, choćby w do­
mach rządowych. Przed parą laty -darzył się taki 
wypad.k w JaśIc, gdsn złidzi je okradli kasę po 
wiatową mimo odwaohu, który pr. ed tym samym 
domem się znajdował. W przeszłym roku rozbój­
niczy napad na dwory w Biezdziedzy i Biezdziadee 
rzucił popłoch na całą okolicę. Zaów w tę samą

porę jesienoą ponowił się tym roku pedobsy na 
pa l na dwór «  T-zn i iy, łażącej przy asraym go- 
ś : ncu i licjnimi otoczmy zabudowaniami. Tym 
i i-zem u w tel a już e  ła legenda, że gdzieś w Wę­
grzech ośm iziesięaiu zbrodniarzy wyłamało się z do­
mu k&r—j  t przedarło się do Gslicyi i w lasach 
m?ędży Żm grodrm a Duklą całrmi bandami ko- 
ZZU)% akąd też czynią wypra y na pobliskie dwo­
ry. W lfga .de tę nie wierzymy, ho fakt wyłama­
n a  Się zło tiyńcó- nie byłoy mógł się ukryć— ale 
r-’,tiCZ Pros*a) że nasi poczciwi rodzimi złodzieje, 
co me potrzebują jak rozbójnicy włoscy prowadzić 
po lasach i górach źyoia bandytów, zachęceni bez 
karnością, jskifj już doświadczyli w poprzednich 
wyprawaob, próbują szczęścia w nocy, powraoając 
w dried do używania swobód konstytucyjnych przy 
swoich zwykłych zajęciach rolnych. Jest coś bowiem
odrąb ego, niemal patrysrohahego, źe tak powiemy 
w rozbojach i kradzieżach, jakich w różnych cza-
sack 1 w różnych okolicach dopuszcza się lud pol­
ski. O bandach rozbójniczych milczą staro kroniki 
jeśli się zdarzył jakiś Napierski i Włodkowa, to 
już były szlacheckie wybryki naśladowane z oby­
czajów niemieckich baronów. Między opryszksmi 
zwykle przewodził także albo szlachcic co się zbiesił, 
albo jakiś węgierski cygan, kozak zbiegły, ezęsto 
i ży i. Chłop polski niema ducha organize cyi ani 
ducha awanturniczego, nisma w nim materyału na 
Rinaldinicb, nie kocha się w owej swobodzie roz­
bójnika żyjącego po lasach i pieczarach, nie zbroi 
a,0> ipy mn chętka przyjdzie sięgnąć po cudzą wła­
sność. Brak mu do tego odwagi, ducha iaiciatywy, 
ozy ducha karności, W czasach nawet największych 
społecznych zaburzeń, kiedy wszystko się składało 
na to, aby po bezkarnych rabunkach i mordach 
zachowały się bandy rozbójnicze, nie zdarzył się 
ani jeden podobny wypadek. Natomiast nałóg kra­
dzieży, zamiłowanie do nowych wypraw bywa lokal­
nym, przechowuje się w wielu wioskach tradyoyjnie 
z pokolenia na pokolenie. Dość popytać chłopów 
okolicznych, aby wieś taką wskazali, która z da­
wien dawna była siedliskiem złodziei najazęśoiei 
speoyalwtów. Zwykle bowiem złodzieje jednej wsi

tradnią się tylSs) podejrzanym hattdiem koni, w in­
nej są amatorskie bydła i nierogacizny, a już naj­
gorsza wieś taka, z której wychodzą legularaie wy­
prawy na rabunek pieniędzy, bo ta kradzież zwy­
kle jest połączoną z rozbojem, nierzadko z  mer 
aeratwem. Nier-z zdarzyło nam się w dłuższej dro­
dze, że weźniea przajożdżsjąc pratz jakąś wieś, sil­
nej zacinał konie i ciągło oglądał się na walkę 
przywiązaną za pojazdem: bo to panie w tej wsi 
lubią odreynać tłumokil 

Brak ducha, organizacji u chłopów sprawia, źe 
żadna większa wyprawa nie obywa się bez He 
lowniotwa iub pośrednictwa żyda. I znów rzecz cha 
rakterystyczua, że o ile żydzi rzadziej bywają wy 
koaawcami rozbojów, prawi) zawsze są ich moto- 
raau; Przypomina nam się tu uwaga autora mono­
gram o Wiśnickim domu karnym, źe przeglądając 
akta sądowo prz konał się, iż jedyną wskazówką 
dla żandarmeryi i policji posiana być owa for­
mułka: szukaj żyda.

Zdąje się, że nie trzymano aię tej formułki 
w bezskutecznych poszukiwaniach sprawców napadu 
na Biezdiiedię w roku przeszłym, a na Trzcinicę 
W robu* Spodziewano się tym razem dojść do 
wyśledzenia za pomocą zeznań i konfroataoyi ia- 
nego uczęstnika wyprawy, którego po odstraszeniu 
złodziei przytrzymano w Trzcinicy. Był nim pies.
I rzeczywiście wierny ten towarzysz mógł być bar­
dzo kompromitującym świadkiem, gdyby przez nie­
zwykłe poświęcenie nie był w nocy dokonał pierw­
szego w dziejach psiego rodu samobójstwa. Tak 
przynajmniej nam na miejscu zajtęozano, źe biedne 
psisko schwycone w ogrodzie i zamknięte w jakimś 
lamusie, tak się zrywał i szarpał, że wreszcie się 
udusił na powrozie, na którym go uwiązano. C?y 
to samobójstwo było przypadkowem, czy rozmyśi- 
uem? Dla czegóż wątpić , że i psy tak zespoh-ni 
z społecznością ludzką nie mieliby przejąć się 0 - 
góiną dziś zarazą samobójstwa.

Nie tak heroicznie ale lepiej powiodło się w wia 
zieniu karnym w Tarnowie już nie niewinnemu u- 
częstmkowi, ale sprawcy zbrodni podpalenia, staro- 
z&konnemu z Chorzelowa, którego sąd przysięgłych

6 j Z \  I 8 1 5  lat ciężkiego więzienia. Należał do 
redu dobrze znanego w kryminałach, bo dwaj je­
go bracia za różne zbrodnie z&mi-. szfcali w Wiśni­
czu, oyłaby to okoliczność zdolna wzbudzić sym- 
patyę 1 wyrozumienie tych fiiyolcgów i moralistów 
najcows^j pozytywnej azkoły, którzy teoiyą nieod- 
£ 0  Yico talncści za popełnione czyny tłumaczy na- 
turainomi pociąg ,mi, predyatynacją Lżącą w svste- 
mia nerwowym i muszkutar. ym. Ktoś bowiem przy- 
efcusiZi na świat z taką trganizeosą, która go po­
pycha do czynów miłisierdiia lub do surowych 
prak tyk  religijnych — może zostać ściętym, ale 
te ma jego zasługa, bo cn tylko to wykonywał 
do czego właściwości jego organiztcyi fizyoznej go 
popychały. Ktoś inny ma taki skład czaszki i teki 
system nerwowy, że potrzebuje zabijać, truć, pod- 
pałać, 10 ta i do whć. Có2 on temu winien, to jego or- 
ganiz&cya tego wymsgs, a te nielitaśd*e sądy wy- 
dają nis niego wyroki. Otóż taki Jean Valjean bro­
daty v odpalił kilkakrotnie swego dziedzica   czy
z zemsty? nie je it prawdopodobaem, foj jak sam 
zeznał, r»z tylko otrzymał policzek od swego pa­
na, a jak mówił to rzecz tak zwyczajna, że za to 
by się przecież cis mścił. Sąd przysięgłych nieu- 
ltgająo dzięki Bogu teoryi materyslistów o nieod­
powiedzialności. skazał podpalacza, jakeśmy wsjso- 
mcieh na lat 15. Skazany wysłuchał spokojnie wy- 
r0 a ® y 8° zapytano, czy chce rekurować od- 
7 ?  • ?  iPrf gLnie si« namyślić do dnia następnego.

i  u 0 20 użfł 8we8° namysłu, że zanim 
ubiegłą doba, w samo południe duia następnego, 
w chwili kiedy doz5rca otworzył kaźaie zwołując
S w  ° bi*d’ AwymkB*t  8i« dziedziniec w.ęzieaay, a ztamtąd przez mur Zapewne nie bez 
pomocy z zewnątrz wyskoczył na ulicę. Dctąd nie 
zdołar o go odnaleźć, a kto wie, może w przyszło-
ści poprawiwszy się stanie się dobrodziejem ludz-

V / lZyi U8Ślado*'cy Wiktora Hugo słu­
żyć będzie za bohatera nowych nędzników.



. . I ttd?br n#H hodowca zdołał przemódz zleniwiałą 
«*c jsst wyprwtnięty i ̂ będziejossbrany; podobnie* I swy(jh QtZQiów.
«me budynki, a mieszkańcy pobliskich domów wyp i w Stanisławowie pod firmą Seirfald i
Mdzili się. Zapewne jeszcze dalej będzie | p^nke! nadesłał obok tarcic i desek wybornie’Udzili się. Zapewne jeszcze dalej będzie 81« "  iFiankel nadesłał obok tarcic i desek 
obsuwała i zapadała w jezioro. Dawniej brzeg W  P‘J rBłifl|y0h i różne większe i mniejsze deski,    m_ czworo
tki, teraz u brzegu jest głębia 40 stóp. I ‘^ a s t e ’ i* tr6jkątne’ ""kt6re wyrabia z odpadków

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjęci ł s  ^  d r z e w a  na większe deski rżniętego, a w ten 
Pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Pranmsmnszi.} zu4 wazystkie ozęśoi drzewa do swej
otwarta codziennie od godziny 11 ej do 4ej pr c i I  f ifcrykacyi. .
działku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni powsze Zużywanie dębów nieużytecznych na inne cele, 
dnie 20 centów. I j«gt znowu zadaniem spółki francuskiej Hanry i

—  Dnia 28 września pogoda po rannym deszczu; j j 0ureuX) k tóra Btale przebywa w Sissek w Kroacyi,
termometr od 8-4 doszedł do 15-6 B. Barometr: szybk I ^  robi wyprawy w r6żne strony i te raz  zajętą
spada; dnia 29 września o godzinie 6ej rano stan jeg> - t  drug^ już zi ffię w Monaaterzyskach. Spółks 
był 326*00, termometru 8 6 B. Wiatr zachodni. I -ajmuja się wyrabianiem klepek dla bedaarzy z kar-

— We czwartek dnia 30 września: Sgo Hieronima lo* atych drzew dębowych, i dla, tego P onosi się 
doktora « miejsca na miejsce oelem chwilowej tylko eksplo-

Utaoyi. Wyroby swe spółka posyła do Francji, t 
robotników sprowadza z Kroacyi, gdyż utrzymuje, 
że ludzie miejscowi nie mają wprawy i me mogą 
jej byó użyteczni. Jeżeli rzeczywiście wyrób ten o- 
piera się na czemś szozególnem, wartoby zapoznać 

*Buntow nicy“ z K am ionny przed sądem p rzy -  się z Bystemem spółki, aby go możoa  ̂zużytkowić

S p r a w y

sięgłych w  M iędzyrzeczu.
I na większą korzyść dla kraju, i nie dopuśoió dal 
szago wyzyskiwania nas przez obcych.

Z daleko też większą przyjemnością wzrok spo- 
I ożywa na małym namiocie w którym bracia Hor­
acy wystawili kołeczki do butów wyrabiane przez 

I nich, wraz z okazem pierwszych faz fabrykacyi. 
Nie jest to pierwsza fabryka kołeczków w kraju, 
ale pierwsza większa, parowa, urządzona na ame 
rykański sposób w Drohobyczu i jak widać z wy­
stawionych okazów zaopatrzona w doborowe ma- 

Ponieważ inny znowu wystawca Bitscban z

Dnia 23 bm. rozstrzygnął sąd międzyrzecki (w Wiel- 
kopolsce) sprawę zamieszek, które zaszły w Kamionnie,
* powodu ustanowienia tam X. Kicka proboszczem z ra­
mienia rządu pruskiego. Z 12 oskarżonych jednego przy- 
transportewano dopiero w czasie rozpraw; sąd poBtano- 
Wił odroczyć chwilowo sprawę co do niego. Na ławie 
oskarżonych zasiedli: właściciel domu N o w a c z y ń s k i ,  
szewc B i n d e r ,  rzeźnik K o l a n ,  wyrobnik J  a r n u -
o s o b n i k  L u b i k ,  rzeźnik M i z g a j s k i ,  w ła-lizyny. Ponieważ inny^now u‘ - J J —
ściciel domu L a m c h a ,  syn stolarza K i c z y n s k i ,  wy: k am arstynow a p<ode L i z o s t a ł y

WhŚCiCiel d°mn ’ «  ^ M grodzone srebrnym me*
Akt oskarżenia jest w streszczeniu następujący: Dnis dałem ; może być więc, że nadejdzie ^ ^ a e m  chwi- 

17 m arca  r b  podczas jarmarku w Kamionnie „pro- la, w której zaprzestaniemy używfć butów wieden- 
boszcz“ Kick przechodził ulicą, gdv Jarnuczak wychy- skich. Wyprawa skór należy do fabrykacyi, któ 
t  i beknął na p/o- L  nas ma wszelkie warunki powodzenia a  mimo
boszcza oczywiście w celu wyszydzenia go. Kick zbli- tego nie rozwija się dostatecznie. Fabryka p . B h

s t w i e r d z i ć  osobistość, która go tchana uiadawno istnieje, ale jej produkt jest już
Jarnuczak zaś wyszedł m  wysoce ceniony. Podobały się również wyroby biało-

ulicę i stanął przed Kickiem, wpatrując się w niego, hkórnioze Rogowskiego z Krakowa, który prowadz.
ale nie zaczepiając zresztą. Kick posłał po żandarma, fabrykę na spółkę z lwowskiem towarzystwem prze
któremu opowiedział to zajście, prosząc, aby stwierdził my s ł o we m_  .. WS7Vfttkic-
osobę, poczem się oddalił, nie doznając już żadnych To ostatnie towarzystwo ^ e tą p i ło  ze wBzyitkie 
przykrości. Ludzi zgromadziło się w tej chwili około mi swemi fabrykatami. Wyrabia ono zapałką z p. Dy 
12. Żandarm Soczyński wezwał Jamuczaka, aby się od- dackun ua współkę i ma zasługę uratowania upa

CZASi Czwartku SO Wraeinta 18T».

Pomiędzy wystawcami z przyjemnością zapisuje­
my ministerstwo handlu, które nadesłało kolekcję 
kos styryjskich, oraz prześlicznych angielskich sy* 
kier, oraz wyroby garncarskie z dalekiego wschodu 

wystawę chowu jedwabników i produkcyi jedwa­
biu. Nie wszystko to jeszcze znamionuje obrznanie 
się z potrzebami kraju: ale świadozy o dobrych 
chęciach, któremi p. Chlumetzky jest ożywiony. 
Naszą byłoby rzeczą ooznać dokładnie muzea i w obr­
zuć ministerstwu, jakie przedmioty byłyby najbar­
dziej odpowiedciemi dla okolicy w której wystawa 
odbywa się. .

Przegląd mój nie był wyozerpującym i być mm 
nie mógł, szło mi o zwrócenie uwagi na główniej­
sze okazy, na te przedmioty, mianowioie przemy­
słowe, które nadawały wystawie pewną cechę.

Mógłem niejedno opuścić, inne może nie zupeł­
nie dokładnie podać, nie przeczę, w wielu rzeczach 
polegałem na obcem zdaniu, nie mając zarozumia 
łośoi do WBzechetronrego sądu, nieraz odwoływa­
łem sę  nawet na cudzą opinię, albo wstrzymywa­
łem od wyrażania własnej; przegląd ten miał bo 
wiem na celu zwrócić uwagę, ale nie był opisem 
szczegółowym. Głównie zastanowiły mnie ślady bu­
dzącego się przemysłu, które nieraz pięknie się 
zaprezentowały. Pomiędzy młodemi przedsiębiorca­
mi spotykamy wiele imion z Królestwa, i z wy- 
chodżtwa; jeżeli przynieśli namom z za kordnmj 
ducha przedsiębiorczego, jaki tylokrotnie zajaśniał 
tam, w takim razie będzie to może bodźcem do pod­
niesienia życia przemysłowego w Galicyi, którego 
nam tak bardzo potrzeba. Godsi się jednak życzyć 
tym usiłowaniom wytrwałości, bez której wiele 
u nas świetnych początków w dym się rozwiewało.

Rada państwa zbierze się w tym roku d. l9go 
października. Doniósł nam wozoraj o tern telegram, 

dziś zamieszczamy na właściwem miejscu odnt - 
line pismo cesarskie. Nie wiele więo czasu zostaje 

elegaoyom wspólnym do załatwienia spraw do i c h  
’akresu należących. Sądząc atoli z dotychczasowego 
usposobienia delegaoyj, zdaje się, że te kuka ty-

s S r t
sztą, jak wiadnmo, delegacje mogą obradować ró­
wnocześnie z Radą państwa, ale w tym roku nie 
wątpliwie okaże się to ebtteoznem.

Dalegacya węgierska śmieszy się z swojemi u 
chwałami; właśoiwie nie j«st to pośpiech, leoz tyl

żył się ku sieni, aby 
w ten sposób znieważyła.

dalił, czego gdy Jarnuczak uczynić rie chciał, areszto- dająoej już fabryki - -
- ~  Nowaczyński i Binder, chcąc I jednak lepsze rih  gatunki ustępująwał go.

odbić Ja rn u c z a k a .  ----------  - - . .
dzi, którzy chałasując otoczyli żandarma. Nowaczyński 
chwycił żandarma za płaszcz a później u erzył go 
W brodę; szewc Binder także usiłował odepchnąć żan­
darma od Jarnuczaka. Wśród tłumu odzywały się gło- 
8y : „Bijcie ichl przynieście kłonice 1“ Kiczynski mia- 
Uowicie od usmego początku zagrzewał lu » a szczegół- 
niej Nowaczyńskiego do bicia. Drugi żandarm Oeisler, 
przybiegł Soczyńskiemu na pomoc, a przerżnąwszy się 
przez tłum, dotarł do Soczyńskiego, lew zaraz go Jar­
nuczak pochwycił za pierś. Wtedy Geisler dobył pała­
sza i uderzył na Nowaczyńskiego, który trzymał Roczyn 
skiego za gardło. Boczyński uwolnior- -  
dobył także broni i obydwaj żandarmi 
w koło siebie, aby powstrzymać od siebie pospólstwo, 
wzywając je do rozejścia się. Rzeźnik Kolsu atoli schwy­
cił Geislera za pierś, a rzeźnik Mizgajski wzywał Ind, 
aby przyniósł kłonice. Jarnuczak przystąpił do Soczyń­
skiego i naigrawając się wzywał, aby go przebił. Wach- 

Paschke przybył i wezwał lud, aby się rozszedł.

Na to przybyli Nowaczyński i ^uoąc i jeauaa . — j r - j r  v u
Tu zgromadziło się już kilkaset lu- z fibryki Pollaka, gorsze zsś gfttunki z«pąWreszcie

me
Tow.aą po8ieamejsze od wiedeńskich.

Pizsmysłowe ma litografię, która niedawno p 
ta, ale wyroby jej są nader staranne^

Jfldi ym z ciekawszych przedmiotów y y są 
wyroby rzeźbione na di zewie, pochodzą
ki .  Rymanowie. ZaWoo* t l ? ! ’ L Ł  tek 
ckiej szkółka ta w przeciąga “
dalece wydoskonaliła wrodzony taient górzlski żf 
wyroby m  jak: ramki do obrazów, krzyże ozdo 
bne noże do przecinani., kart, kałamarze rzeźbio­
ne itp. są wykończone tak delikatnie, elegancko

Roczyński uwolniony w ten sposób,li c ^ t o ^ a k l S p T ę k ^ e j s z e  KjrajoatBkie,. I * * ® * * ' 
wywijali bronią jąoe szwajcarskie wyroby. Jak  szybko górale mło­

dzi kształcą się, dowodzi to, że na wielu wyrobach 
jest napis, iż są ukończone zaledwie po dwa lub 
trzymissiaozaym pobycie w szkole. Zarząd szkoły, 
który codejrzywamy, że składa się z jednej osoby 
szanownej założycielki szkoły, ponieważ wszystko 
o Bzkole pisaoe jedcą ręką kobiecą, zarząd ten po 
siada, że ma na celu przyjść z pomocą biednej

' w ubogiej okolicy 
środków do przeżycia, szczególniej w latach cieu-

O ś w i ę c ł m  28go września.
Na dzisiejszy targ przybyło wołów 734 sztuk, wszy­

stkie bardzo miernej dobroci. Płaoono za parę od 180 
do 256 złr., co czyni za cetnar mięsa 28 do 29 złr. 
Połowa pozostała niesprzedanych.

Nadeszło z Rosyi z gub. Chersoóskiej 500 owiec 
które sprzedano po 25 złr. para. Wieprzów przybyło 
z Mołdawii 350 sztuk, bardzo ciężkich i tłustych, lecz do 
tąd jeszcze nic niesprzedano z powodu nadeszłych złych 
wiadomości z targu wczorajszego z Berlina. Żądają za 
parę 140 do 160 złr. ofiarują 125. Spodziewanych jest 
.eszcze z Bosyi w tym tygodniu kilkaset sztuk. 
Ajmeya Oświęcimska Banku Gal. dla han. ś przem.

P e S E t  27go września. (Tarę tboiowy).
Dowóz pszenicy mały, obrót słaby. Cena pszenicy, 

ęczmienia i owss stała. Żyto i kukurudza mdło.
Płacono za pszenicę na 81 funtów po 4*20 do 4‘30 

na 87 funtów po 5-20 do 5-25 za 100 funt. cłowych: 
żyto po 3-19 do 3’20 za 80 f.; jęczmień po 2‘65 do 

15 za 70 funt.; owies po 2-60 do 3*70 za 50 f., ku 
kurudzę po 3*10 do 3*30 za 85 f., proso po 2'30 do 
2*40 za 85 f., olej po 21*50 złr., spirytus po 37 50 złr. 

W r e r l a w  27go września.
Płacono za pszenicę w miejscu na 200 funtów cłowych 

po 22-—  mark; żyto na 200 f. cł. po 17*40 m.; owies 
na 200 f. cł. po 17*60; rzepak na 150 f. brutto po 
27*50 mark; olej po 60*—  m.; spirytus na 100 Tral 

miejscu po 48*60 mark, na październik i listopad 
po 49*60 mark.

mistrz - _______  .  .
lłnhntnik Lnbik uderzył konia wachmistrzowskiego w noz  ---------  , . .
j ,v ,  K0 postrafizyć. z  pociotko maia liciba ludzi góralski,'jludboil, pblbftwionej

Z tego całego tłumu w;
£  r U f l O B n U  O l a  n B ń Y O l j t  I  r  m •  .  w  »  ,

ynotowano osoby powyżej wy-1 rodzajuych. Nie tylko szlachetny cel, ale mianowi. .i , . • I •  mnwnhAm nnminnfi im KADA*
opór staniany sile zbrojnej. cie rzeczywista wartość wyrobów powinna im zape 

wnić znaczny odbyt, i przyozyaić się do urzeczy­
wistnienia zamiarów w jakich powstała szkółka 
rzeźbiarstwa na drzewie w Rymanowie.

Obok tych wyrobów w krótkim naszym przeglą 
dzie zasługują na wzmiankę niektóre znane już fir­
my. Do takioh należą lodownie na piwo i spiżar­
nie domowe p. Łazarskiego w Tarnowie, nagrodzo­
ne medalem i nieporównane w swoim rodzaju. Jur- 
gensa ze Lwowa wyroby patyczkowe jak story i pa-

[owaczynssiegu irzy razy w giowę, i rawany, snąn9 z d° b̂  ®1 nUrakle'Fiedle-
Wszyscy podsądni przeczą, iżby za- rozgłośne, ale dobre są wyroby stolarsk

cMoiali byli żandarmów, lub im się opierali. Jarnuczak rów, farbiarskie SoŁafera, mydlarskie Leben®“ *®
zaś twierdzi że był tak pijany, iż dopiero nazajutr? I wszystkie w Stanisławowie, fabryka ozeko J
^ w S  8 2 od żony, co zaszło. Twierdzenie to ze- i Struś, odlewów metalowych Sohapiry ze Lwowa  ̂
dowienziM się y, Btwierdził Dotychczas nio mówiliśmy jeszcze o wyrobach
2 Po wysłuchaniu świadków prokuratorya wnosi o u - 1 wełnianych, spotykamy je jednak

oskarżonych winnymi. Sędziowie przysięgli orze-lk1 Sławuckiej na_ Wołyniu, potem z fa ry -
kii też w tym duchu, wyjmnj 
skiego i Kolczyka. Sąd skazuje: Nowaczyńskiego na 9

winzienia* Bindera na 6 miesięcy, Lubika na ■ — -  ,  - . _ 7  j  :
na 9 miesięcy, Mizgajskiegc I aayskoło medal, jest ono jzględme 

Lamchę na 10 miesięcy, Kiczyńskiegr I się jednak, że od lat 20 fibrykacya , .
Studzińskiego na 10 miesiący więzie-1 postępu Gdyby okolica tamta znalazła g i

2 by się tak zajął przemysłem sukienniczym, jak 
szkółka w Rymanowie zajęła się rzeźbiarskim, 
w takim razie niezawodnie możnaby podnieść bo 

■ aattwo okolicy i całego kraju. Dodcć należy, że 
wyrobów Rakszawskioh nie wystawili producenci, al 
p. Gócski handlujący niemi we Lwowie.

mienione 1 oskarżono o _
Świadków powołuje prokuratorya 11, między nimi 

Kicka, ™wa’*ł«ni przywodzą świadków 29, twierdząc, ii 
n^if.-łania fałszywe, bo sprawa miała się jak następu 
je : Nowaczyński przystąpił do Soczyńskiego na to tyl­
ko, aby go prosić, by puścił Jarnuczaka, w którym to 
celu jedną ręką chwycił Jarnuczaka, drugą zaś płaszej 
Soczyńskiego. Żandarm atoli puścił wprawdzie Jarnu­
czaka, ale czepił się Nowaczyńskiego, chcąc go are­
sztować. Na to zbiegły się tłumy, a żandarm Geisler 
przybiegł i ciął Nowaczyńskiego trzy razy w głowę, 
ciężko go raniąc

„ „ i ,  I , » » , » »  wyrobione ptztz
-S ”  “  o Lblopów s okolic Lotojok. i R,bisowy. Grabo ra-

kuo rakszaw.ikie już na wystawie paryskiej 1855 r.
miesięcy
6 miesięcy, Jarnuczaka 
na 9 miesięcy, 
na 6 miesięcy, 
nia, na poczet których to kar odliczył Mizgajskiemu 
miesiące, Kiczyńskiemu 1 miesiąc, 
miesiące z więzienia odsiedzianego w

mentu. Wśród t'go jeden z natarczywych se 'arv  
tystów, dalćj postawił wniosek żądejąc, aby depu­
towani irlandzcy wnieśli na najbliższej sesji parla­
mentu angielskiego żądanie zerwania unii z W. 
Brytanią. Po żwawych rozprawach wniosek ten u- 
padł a Butt otrzymał wotum zatfania.

Gabinet Ristioza w wielkim jeat kłopocie, zn ie­
wolony wobec peństw opiekuńczych grrć rolę nen­

io rarzośó, z js k ą  wzięła się do pracy, nie odkła-“ . , er f :   MnAnakn ww/iniA 9 ft -

chętnie wspierałby powstanie. Obawa zachodzi, aby 
stronnictwo ruchu nie wywołało zamieszek, które- 
by dały powód do interwencji. D la t?go rząd  ma 
podobno znajdować się na rozstajnej drodze, i nie 
wie, czy podać się do dymisyi lub razw iązsć s* jm , 
zwłaszcza, że lewica w sejmie zam ierza nie uc^ę- 
1ZC7.&Ć na posiedzenia i zdekompletować izbę, chcąc 
smus-ć rząd do kroku stinowczeg-..

wisdomcśui
daiąc je| na pćźaiój, z czego możnaby zrobić za i 
rzut delegacyi austryackićj, nio bowiem me sły-1 
ohsć o jój pracach. Przewodniczący najważniejsze
go wydziału, bo finane0wego, p._ H eJop?fr(}WJ ^  I zsgranicznych w Serbii. W pierwszej z ni h

wczors Ijest mowa, i i  jedna garstka konsulów: atgelsici, 
t*aacuski i rosyjski nic nie wskórała; dróg-, zło 
tina z konsulów austryacHego, niemieckiego i wło-

- ..........................   że ci

Wczoraj i ocegdftj doszły nas flwie 
wyje-| telegrtfiizne z Kinstartłnopola o działam* cb koD

chał" zaraz po zagajeniu dslegaóyj i 
gdaj powrócić miał do Wiednia, gdzie na 
zwołane było posiedzenie wydziału, któremu prze 
woduiozy. Wprawdzie przypuszczać trzeba, że wla

M r Pm u 5  1 sobie skiego otrzymała odpowiedź od powstań ów
ni budżetu, lecz i tak przerwa zdaje nam regoą zawieszenia broni. ahy mogli sî ę z r W  

>vn«nećlnići. ieżeli sie weźmie na u- -adzić nad refirmami, których zażądają. Ale k
ściwi
tytułam i — -------   , , - ,  .
się za długa, izezególuiśj, jeżeli się weźmie 
wagę dokonane już prace i czynności dełrgacyi wę 
gierskiój, którćj cztery wydziały wczoraj obrado

1 na- 
kunsu-

liwie nie mogli wejść w porozumienie se w s z y s tk  mi 
towódz ami powat*n;a, zwłaszcza tymi, których 
wpływ jest znacznym. Powstsńoy żądsją w rgóle praw awały, a lutro ma się zebrać pełne jej posiedzenie. I wpływ jei  _ _ - - - .

Na wczorajszem posiedzeniu wydziału delegacji stawama za świadków wobec muzułmanów, woloo-
przedli ści wybierania sobie władz polioyjrych, oznaczeni* 

dającego na chrześcian w ciężarach 
Nadto zaś żądają, aby państwa enro-

obacnym, jak wiadomo, 1— ----------- -------* . * ■ . '  • . . u
- - ppetis. Szczegóły procentu przypadającego na chrześcian w ciężarachaustryaokiój był .

^rad* dotychczas9 w zupełncśoi nie wiadome. I publicznych. Nadto zaś żądają, aby państwa enro- 
Kilkunastu członków obu dekg.cyj zwiedziło pejskie poręczyły dotrzymanie tych warunków. Wa- 

wcTorff trsenał wskutek zaproszenia ministra ruoki te stanowią więc podstawę konstytucji dlr 
wojny Opis szczegółowy tych odwiedzin zamie- krajów chrzęści.ńskich Turcyi. Otóż konsubwie po 
szczamy na właściwem miejscu. Dzienniki wiedeń | stanowili przesłać poselstwom 
skie utrzymują, że obecni członkowie delegacji wy 
nieśli przekonanie, że koniecznie uchwalić tr ieba

* *  B l J S a K l g a t = i  = w ą '= r » ^  — ** -  »■
nie ma? Mianowicie delegacje rgodziłyby się n. | 
nowy system dział, ale — żeby przy f ibrykaoyi użyto

te wnioski, 
dla ułożenia

dla 
po-

swoim w Stambule 
a posłowie mają się porozumieć » Portą

podstaw rozjemstwa. Poseł f ant u-

Na tem stoi w tej chwili rozejm. Dalszy prze­
bieg sprawy ztleży już od rządów. Słychać, że ma 
być z tego powodu zwołana konferencja.

O s U t i ł e  A a p i m  U lts r t f lo u M i

na

PrrtfieehaB do Krakowa od 289o do 29go wrseśnia 
HOTEL SASKI: Stanisław Brandys wł. d., Ignacy 

Zabielski wł.d., Zbigniew hr. Lanckoroński właś. dóbr, 
Władysław Gołemberski właś. dóbr i Władysław HaUer 
wł. d. z Galicyi, Ryszard Straszewski 
Pick z Wiednia.

z Rzeszowa, Adolf

( N A D E S Ł A N E ) . (1651)

Naszym czytelnikom, którzy Wiedeń zwiedzają i za­
myślają kupować zegarki złote lub srebrne i łańcuszki 
złote, polecamy skład zegarków z fabryki pana Filipa 
Fromma, Bothenthurmetrasse 9 , naprzeciwko Woll- 
zeile i P»*aca arcybiskupa. Ceny najtańsze w monarchii.

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Depesze tdegraAozm.

Studzińskiemu
śledztwie.

B e lg r a d  27 września. R i s t i c z  przybył tu 
dzisiaj dla naradzenia się z księciem i a repre- 
zentant&ntami dyplomatycznymi. 50 deputowanych 
pragnie zamknięcia sejmu.

N o w y  J o r k  27 wrześsia- Prezydent Gr a n t  
przyjął djmisyę sekretarza stanu (ministra) spraw 
wewnętrznych De l ano .  — Doniesienia o przywró 
ceniusookt jncści w K o l u m b i i ,  potwierdzają się, 
Stan oblężenia w P a n a m i e  zniesiony a wypo­
wiedzenie wojny crfuięte. Ogłoszone tu wiadomo­
ści twierdzą że Hiszpania zażądała od Guate-  
mal i  unieważnienia dekretu, który uzn*je niepo­
dległość Kuby.  Rokowania z tego powedu toczą 
się.

stóryeh lawetdo ’nowych rur'; delegacy e uchwaliły 
by sumę, jakiej żąda bar. Koller, ale radeby wy 
płatę jej rozdzielić na lut kilka, a nie na dwa, jak 
zaproponowano w budżecie. Co do pierwszego, orze 
krą zapewne faohowi, co do drugiego wątpliwość 
być niepowinno, i choćbyśmy znów pognieweć mieli 
„wiernokonstytucyjną" N. fr . Preste, powtórzyć M o n a c h i u m  28 września. Dziś nastąolło 
znów musimy, iż wydatlu na wojsko należy uohwa kwarcie s e jmu bawarBkego przez ks Luitpclda. 
lać według żądań ministra wojny, bo tylko silnt wielka liozba członków Izby wyższej i prawie wszy- 
na wewnątrz pańłtwo, ma powagę i znaczenie ne ^  deputowani byli obecni. Jutro wybór prezesów, 
zewnątrz. A jeżeli dziś N. fr .  Pretee pisze, ża Po-1 P e t e r s b u r g  29 wrzaśnie. Journal de Pe- 
lacy znów chcą być patryotami kosztem krsjós hertburg zapisuje, że Turcya uzneje potrzebę re­
nie galicyjskich, to wcale nas z jej strony tak bez I f  jrmy. W. Wezyr postanowił prreto przeesiębraó 
czelny zarzut nie dziwi; gdyby Polacy chcieli być 1 rif 3rmy. Z tego powodu musiałyby s ę  gabinety 
patryotami pruskimi, z pewnością N. fr. Presse j wstrzymać od pokaźnego nacisku dyplomatycznego 
nie szczędziłaby im pochwał, Policy jednak pra-1 j okazywać zaufanie w zamiarach Sułtana. Akcya dy- 
gną silnej Anstryi, i to jest solą w oku organowi 1 pjomatyczna musiałaby poprzestać na pomocy u 
pruskiemu. Zarzut zaś, iż czynić to chcą kosztem l nc;S7eaju powstania i ca wspóltem przejrzeniu 
krajów niegalicyjskicb, przypisać należy nieznajo-1 właściwych iustrukcyj, 00 byłohr trudnec , ale nie 
mości statystyki i braku pamięci N. fr .  Presie I przekraczałoby sił dyplomaoyi. Tartźniejsze przesi- 
Galioya bowiem jdaci podatki zarówno z innemi |9Dj8 prowadzi za współudziałem gabinetów 1 rzą 
krajami, a suma ogólna podatków z kraju nasze-1 da tureckiego istotne polepszenie położenia ni 
go wpływających, stawia go w rzędzie krajów kc- Wschodzie.
ronnych austryackioh niemal w pierwBzem miejscu B e l g r a d  29 września. Słychać, że Porta n* 

Wioe-marszałkiem poznsńikiego sejmu prowiu- desłała tu urzędowe zawiadomienie, że obwdztó 
cyoca’n’ga miauowany p. Stanisław Kurnatow-Ikazała wojskiem wysepkę na izeoe Drinie. Wyspa 
ski,  który i na ostatniej sesyi był wice-marazał- h a była dotąd przedmiotem spornym między Sęr 
kiem. _ |bią a Turcyą, ale faktycznie zostawała w posia-

Poprzedni gabinet hiszpański zobowiązał aię I (janiu Serbów, 
w nocie wysłanej do Watykanu, przywióńć ken- L o n d y n  28 wrześaia. Times podaje wiaao- 
kordat z r. 1851, który religię katolicką poczy mośó z S z a n g a i  z dnia wczorajszego: Rrąd chiń- 
tuje za religię państwa. Że zaś temu zaprzeczono 18y  gjara &ię widocznie uchylić się od wykonania trak- 
ze strony gabinetu obecnego, przeto ze strony Stoli-1 zawartego w Tiec-Tsiug i zaniechał osobliwie 
oy Apostolskiej przesłano nuuoyuszowiSimeoui w Ma- amówi0neg i ukarania morderców Ma:gsrego. Poseł 
dryoie odpis tej noty. Na podstawie tej noty nun-1 angielski Wade zamyśla wyjechać z Pekinu 13go 
oyusz wezwał biskupów hiszpańskich do obrony października, jeżeli po ten czas sprawa nie będzie 
praw religii katolickiej. Ministeiyum JoTelhraLałatwio- q. 
przyrzekło uczynić wszystko, aby wstrzymać wyjazd U lo w y  J o r k  27 września. Właściciele przę 
bezzwłoczny nunoyusza Simeoniego, który jako mia-1 dzaló bawełny otwarli je znowu. Robotnicy wzbra- 
nowany kardynałem, dopiero w grudniu byłby opu- fljQ przyjąć warunków stawianych przez fa-
śoił Madryt, a na jego miejsce miał być inny pra- brykaotów i żądają wsparcia władz, grożąc, że w 
łat nsEaaozony nuneyuazem, podobno Rappelii, który ra2je odmowy chwycą się gwałtów. — W k*aja 
jak Epoca pisze, przybył już do Madrytu. Tora- wybuohły zamieszki. Policya, r a którą ude-

jsza konstytucya hiszpańska waruje wprawdzie rzono> nje zdoła ich stłumić. Dwie kompanie woj- 
dla religii katolickiej pewne prawa, ale nie idzie ska przybyły tam; położenie jest grcźoe. 
tak daleko, jak konkordat, dwór zaś watykański
uważa ją za naruszenie konkordatu, przywróoonego « n y f » ,  W i s d s ń  — września, godz. 2 m 55 
notą miaisteryalną. Sprawa ta dopiero^japewne I ^  Renta papierowa —*— — Renta srebrna

1 ’ Losy z r. I860 —*■— . — ńboye Banku
—.— Akcye kredytowo —*—. — Londyn

ta dopiero zapewne 
za zwołaniem kortezów ostatecznie rozstrzygniętą [ _  
będzie; wBzelsko rządowi hiszpańskiemu idzie wieloe 
o to, aby go katolicy poparli. . _  Srebro

Wiadomo, że między dawnem steonnictweme-   Losy ar. 1864— - * — Akeya
manoypacyi w Irlandyi nastąpjł rozdaał, m i a n o w i - Lndwi ka  . Akcye Lwowsko-

" Oserniowieckiei — —. — Akcye kolei węg. pMn.

— Napoleony

# 9 S M « a r i i w e ,  i  tiwiAtt!.

Wystawa rolnicza w Stanisławowie.

y.

cie odrchwili egiUcyi za usamowolnieniem kościo­
ła katolickiego. Z łona bowiem tego Btronmctwa| 
wyszła partya separatystów czyli Borne-Bule le- 
raz następuje znów pewne zbliżenie się, gdy ta 0- 
statnia partya odstępuje od środków gwałtownych 
i poprzestaje na propagowaniu myśli odrębnego 
parlamentu irlandzkiego. Przewodnikiem jej nowym | 
jest deputowany Butt. Ten zwołał wybcrców swo 
ioh w Limeriku do teatru i miał do nich mowę, 
w którćj wykazywał konieczność osibnego parle.-

wsohod. — —  — Akeyo kolei węg.-wsoboc. — —
Losy tureckie —  Obligacye indema.
rlóe _  Losy premiowe węgierskie —*—.—

Usposobienie giełdy *. —.

e e d a k t o r  o d p o w ie d z ia ln y  i  w y d a w c a  
ANTONI KŁOBUKOWSKI.

żadaji*
ząaają

Da wyiobów przemysłowych, które mni j ato 
więcej m ają styczności z rolnictwem, yrzedawezy 
stkiem należą piękne okazy mąki nadesłane z je 
dnego tylko parowego młyna w Stanisławowie. F& 
bryka w U niżu nadesłała oleje przez m ą wyrobio 
ne. Fabryka ta  należy do p. Przybysławskiego, a 
produkeya jaj powszechna znalazła uza&me. Pcmi 
jam  okazy piwa i wódki nie będące rzadkością w 
kraju  produkującym około 900,000 wi&drr p i* a  i
drogie tylko przynajmniej spirytusu, o rsz  wyżazycł . P o ż ” ka fcajowa gaiic. (z» 100ŹI. w. a.K 
gatunków napojów spirytusowych. W ił a krajowego 0^jjg £ demn< gaL . . „ n \)
nie widziałem, chociaż bywa ono produkowane * L ^iiatzast-T .kr.z.) |  ( „  „
niektórych miejscach. Drożdże prasowane aadesła- 5^1ist.zast.T.kr.z.l g (»  »
ły K rech owce ped Stanisławowem (wystawca Meisels). 6*/list hip. bn.hip. |  ^  („  „
Drożdże to  u z ia ją  za bardzo dobre a rzecz t f g . z .  kr. z. w^Kraiowi; zwrotne
m ałej wagi, gdyż produkeya drożdży prasowanych 5 grebrem za 10o zł. w. a. 
nie jest U nas rozpowszechnioną l  po Większej czę I g^Ugt.zast.g. Z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 
śoi zasilamy się niemi ż W iednia i Pragi. Ia 36lat, banknotami za 100 zh w. a.

Z Krechawieo równie* pochodzi pod re to , 
wystawoa przedstawił wraz z okaże ni 1 wspaniałych 17^  ust. zast. g. *. kr. z. w Krakowie, zwrotne 
dyń wyrosłych na g u io ie  przez m ą użyz^ionyrr r  za 20 lat, banknotami za 100 zł. w. a.
P  P a z ra a  wystawił kości mielone w sieregu przejść I pńoritety bankug.dlah.ip.wKrak.(zaloo^t) 
jakim  tea predukt Ly*a poddawany yrzy fabryka- m  listy ^  *eerr n £ i o o Ś

oraz po następnem  zmi$8j.ftuiu 15^ Ihtr zStawne król. PoL (za 100r.)

K urs p ien ięd zy  1 p ap ierów  publ.
(notowany przez Izbę handlową krakowską).

A r a k ó w  29 Września.
Rubel papier, rosyjski . . .  (za 1 sztukę) 
Rubel srebr. obrączkowy . • ■
Talar pruski ................... .......
Mark niemiecki...............................
Dukat holenderski ważny . • „
Dukat austryacki ,  . . »
Napoleondor * • • r
Półimperyał * • • »
20-to markówka niem. waina . ,
Srebro austryackie (za 1 złr.) . • . . <
Kupony austr. srebr. płatne _. . na 100 zi. 

Listy zastaume i oó%t

Oblig.
- ’*!? 'Bl
■ S
ri
a gO3

1 51 v,
1 58
1 64*/,
0 55 
5 24 
5 25
8 90
9 00 

10 90
1 02 

101 —

92 —
85 50 
79 —
86 75 
92 70 
98 50

Tutaj również podaitśćby się dał jedwab krajowy
wystawiony przez p. Lityńskiego, który czynnie saj-1 Akcye kolejowe i  bankowe: j»t
muja się rozwojem jedwabuiotwa w orolicaoK bta- \ kWM Karola Ladwika Po złr. 200 |S |

|5 ^  listy zastawne król.
I 4yi listy zastawne król. Pol. (za 100 r.)

1 53 
1 66 
1 66
0 55*/. 
5 30
5 32 
9 00 
9 20 

11 10
1 03

87 -  
80 —
88 —  
83 25

100 -

Losy krajowe.
Losy miasta Krakowa . 
Los ĵr^Stanisławowa^

W ie d e ń  28 Września. 
5*/0 zjed. dług pańs. bank.

» » ” ,Bre?r* Oblig. ind. mz. Austr.
„ czeskie
„ węgierskie

„ galicyjskie
.. bukowińskie

siedmiogr.

nisławowa. Wystawca je»t podobno nauczycie hm 
ludowym, w takim razie działalność jego na tem 
pola mogłftby przynieść niemałą pomoc dla ludu,

Akcye kolei Karola Lndwika po 
„ „ Lwowsko-Czem. „ „ 200

ban. hipot we Lwowie .  200 
„ banku dl* Han. i P. w Krak. z wpL80zł.|

82 — a. 
95 —5  
95 —;  
93 - 3  
81 50E

216 — 
137 — 
240 — 
62 -

87 —• 
96 50. 
96 50 " 
94 50s 
83 50 E

219 -  
140 -

68 -

14 75 
14 50

5Vn węgierska pożyczka kol. 
(po 300 frank.) 120 złr.
Listy zastawne.

5°/0 Banku naród, listy . . 
galicyjskie...................

gal. zakł. kred. włość, 
węgierskie listy . . . 
zakł. kredyt, austr. 
zakładu kred. ziem. aus. 
spłacał, w 33 latach . 
Domen, państ. 120 złr. 
Banku gal. hipot . .
Pożyczki loteryjne.

Losy pożycz, z roku 1839 .
„ » l 85 4 •

» I860,
losów pożyczki austryae. 
państw, r. 1860 . . 

Losy pożyczki z r. 1864 
prem. pożyczki węg. 
Comorente . . . 
Krodytowe . . .
żeglugi parowej na 
Dunaju . . . .

69 90 
73 75 
98 50

100 —  

81 20 
86 25 
85 — 
79

100 50

16 
16 -

70 
73 85 
99 —

101 —  

81 50 
86 75 
85 50 
79 25

100 75

96 95 
78 70 
87 -  
99 60 
85 50 
99 40

89 50 
130 -  
92 80

275 -  
104 75

97 — 
79 -  
88 25 
99 90 
85 75 
99 60

90 -  
130 25 
93 -

278 -  
105 -

111 75 112 -

116 90 
133 -  
79 50 
22 75 

[166 50

94

20117 
133 50 

79 75 
23 25 

166 75

95 -

Losy księcia Salm . . .
,  Palfy . . .
,  Klary . . .

hr. St. Genois . . .
miasta Budy . . .
księcia Windischgraetz 
hr. Waldstein . . . 
hr. Keglevich . . .
R u d o lfa ...................
tureckie 400 frank. .

Akcye bankowe i przem.
Bankn naród, austryae. . •
Zakładu kredytowego . . 
Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda . 

rządowej fr. a. . . 
zachód, c. Elżbiety . 
Południowej . . . .  
Galicyjskiej . . . .  
Czemiowieckiej. . .
Albrechta . . . .  
węg. półn.-wschod. 
ks. Rudolfa 200 zł. si 
AUóldsko-Fiumańskiej 
Koszycko-Bogumił. . 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańikiej . . . .  
wsohodnio-węgierskiej 
austryack. póln.-zach. 
Franciszka Józefa . 

Banku anglo-austryackiegó 
Zakładu Kredytowego węg. 
Bankn franko-anBtryackiego

franko-węgierskiego • __

we Lwowie

płacą ząaają

36 - 36 501
25 25 25 75
25 - 26 -
27 25 27 75
26 20 26 70
23 25 23 75
20 25 20 75
12 - 13 — I
13 50 13 75
49 90 50 10

913 — 915 —
209 —209 25
331 - 333 -
1745 1750

273 50 274 —
174 - 175 —
103 50 103 75
216 -- 216 25
138 25 138 75
73 - 73 50

116 75 117 25
128 — 128 50
124 — 125 -
122 — 123 -

183 — 183 50
46 25 46 75

145 - 146 -
158 - 158 50
105 2E 105 50
206 2E 206 50
31 2E 31 75
39 - 39 60

u ------ -- --
--  --

----------

tu płodów . . ■ 
m gahcyjsk. hipotecznego 
„ dla obrotu ogólnego .

Obligi pierwszeństwa.
>lei Dniestrzańskiej . .
„ Koszycko-Bogumińskiej
,  państwowa St. 500 fr.

Emissya z r. 1867 
_ południowa St. 500 fr.

Bony 1875-1876 6%
. półn. o. Ferd. lOOzłr.m.k.

_ lOOzłr.w.a. 
„ w  srbr. 5°/0 

,  połudn. półn. niem. 5% 
za 100 złr. w. a.

5% w srebrze 
, gaLKar.Ludw.300z.w.a. 

w srebr. 5“/o za 100 
Emissya II. . .

,  Lwowsko-Czemiow. po 
300 złr. (w sr.5°/0zalOO) 

Emissya z r. 1867 
Siedmiogr. 200 złr. w. a. 

” ks. Rudolfa300 złr.w. a. 
w srebr. 5°/0 za 100 zL 

Austr. Lloyd 100 złr. m. k. 
Towarz. pragskie przem. żel. 

po 300 złr. . . •

Waluty.
Cesarskie korony . . •

„ dukat na wagę .
„ ,  obrączkowy

Złoto oł mareo . • •
Napoleondory . . . •
Fryderyki . . . . .

53 
238 -  
81 50

25 50 
74 25 

142 25 
139 
103 75 
|224 50 

99 75 
94 50 

103 50

94

53 50 

82 50

26 50 
74 7.5 

142 50

104 -  
225 50 
100 25

104 -

Luidory (niemieckie) . 
Suweryny angielskie . 
Imperyały rosyjskie .
Srebro ...................
Srebro, kupony . . 
Talary związkowe. . 
Pruskie bilety kasowe

78 -  

70 25

5 31*

8 92“

96 50

78 50 
82 50 
70 75

86 50

84 -

5 32**

8 93**

L w ó w  28 września.
Dukat holenderski . .

cesarski . . . .  
Półimperyał rosyjski . .
Rubel srebrny rosyjski .

papierowy . . . 
Talar pruski . . . .  
Listy zast. Tow. kr. gal 5% 

» » » » 4°ći
„ Banku hipoteczn. 

Obligi indemn. bez kuponów 
Akcye kolei galic. K. L. b. k. 

„ lwowsko-czem. 
banku hipoteczn. gal.

11 21

101 95
102 -

1 65“

11 26

102 05 
102 15

1 65"

5 14
5 20 
8 97 
1 58 
1 51V, 
1 64*/, 

86 75 
79 —
92 60 
86 —  

214 50 
137 — 
242 —

ą i  a r s z a w a  27 wrzes

Listy zastawne 1 seryi

kupon |  0 03*/,
,  nowe 1 93 25

kupon |  1 31V,i
likwidacyjne D 81 75

kupon  ̂ |  1 28 /,
Kolej warszawsko-wiedeńsk*!------

,  bydgoska 0 -------
„ tere8polsk.il 17 50
.  łódzka (llOO —

5 24 
5 29 
9 16 
1 66 
1 52% 
1 66 

87 50 
79 80 
93 40 
86 85 

216 50 
139 — 
244 —

93 55 

82 05

75 -  
118 50 
101 -



4 W M  i  Czwartku 30 Wraośnł* im .

„ K R O I I K A ^
pismo oodzlenne,

wychodzi w Krakowie od 1 Maja b. r.
Przedpłat* wynosi: w Krakowie kwartalnie złr. 

3 cnt. (5, miesięcznie cnt. 80 j z przesyłką po­
cztową na prowincyi: kwartalnie złr. 8 ,  miesię­
cznie złr. 1 cnt. 1 5 .  (2389-1-6)

Nowości!
do nabycia we wszystkich znaczniejszych 

księgarniach polskich:
D elso t. Zasady kodeksu cy­

wilnego, 3 tomy . . . .  złp. 80 gr. — 
P r u s .  Kłopoty Babuni, po­

wieść humorystyczna illustr. „ 6 „ 20
M usse t. Co się podoba dzie­

wczętom.................................... „ 2 „ —
Wru j  Damazy, powiastka. . „ 2 „ —
h u r t y z f i n k i , szkice histor. „ 2 „ —
B ie r z y ń s k i .  Postęp . . . „ 1 ,  —
K a m iń s k i .  O prostytucyi,

II. wydanie...............................„ 6 „ 20
C rose. Córka Mirabeau, pow. „ 5 „ —
P ie tr u s z e w s k i.  0  pasoży­

tach w ciele ludzkiem . . „ 2 „ —
K o ła n k o w s k i.  Ostatnie a- 

kordy, poezye..........................„ 6 „ 20
S k ł a d  g ł ó w n y  w  W a r s z a ­

w i e  w Księgarni nakładowo - komisowćj 
S .  C z a r n o w s k i e g o ,  ulica Chmielna 
Nr. 8 (dom M. Czarnowskiego). (2388-1 3)

Ogłoszenie licytacyi.
Ma być oddaną w przedsiębiorstwo budo­

wa parkanu z drzewa miękkiego około ple­
banii w Błażowój, na podmurowaniu ka­
mieńcem, o filarach z cegieł murowanych, 
122 sążni długości; obliczona według ko­
sztorysu na 799 złr. 20 c. w. a. w drodze 
publicznej licytacyi przez deklaracye pise­
mne opieczętowane in minus Termin skła­
dania ofert naznacza się do d. 22 Paździer­
nika b. r. do godz. 12 V  południe na ręce 
przewodniczącego komitetu parafialnego w 
Błażowej. Składający ofertę winni zarazem 
złożyć wadyum w kwocie 80 złr. w. a. Plan 
i kosztorys mogą być codziennie przejrzane 
na plebanii Błażowsfeiej. (2424)

Z Komitetu paraflalneto.
W Błażowej dnia 28 Września 1875 r.

Do umieszczenia: stratorów z
kaucyą, do Królestwa Polskiego lnb Bosyi; 4 rząd­
ców Szlązaków do G alicji; 1 nadleśniczego egz.; 
3 leśnych; kilku zdatnych ogrodników i karbowni- 
ków; gorzelaików; parobków do koni. — Dalćj zda­
tne Niemki bony, panny pokojowe i wszelka słnżba 
męzka i żeńska. (2423-1-8)

Bliższej wisdomośel udzieli na li­
sty frankowane z dołączeniem 5 e. 
marki Dom k o m i s o w y  Stanisława 
Au*. Gandoura w Biały p. Bielaku.

C H Ł O P IE C
mający lat 14— 15, z ukończoną 3cią 
klasą gimuazyalną lub realną, znajdzie 
miejsce jako p r a k t y k a n t  w handlu 
P. N ied zielsk iego  w B ochni.

(2272-1-3)

O g ło s z e n ie  l i c y t a c y i .
Ma być oddaną w przedsiębiorstwo budowa 

szkoły w Morawicy z twardego materyału, 
obliczona wedle kosztorysu na 18,900 złr. 77 c. w. a. 
w drodze publicznej licytacyi przez deklaracye pi­
semne opieczętowane in minus. Termin składania 
ofert naznacza się do dnia 84 Paździer­
nika 1875 r. od godziny 12ej w południe na 
ręce przewodniczącego Bady szkolnój miejscowej 
w Morawicy (poczta Liszki).

Składający oferty winni są zarazem złożyć wa­
dyum w kwocie 2,000 złr. w. a. (2-160-2-3)

Plan i kosztorys mogą być każdodziennie przej­
rzane w godzinach urzędowych w registraturze c. k. 
Bady szkolnej okręgowej w Krakowie (pałac Spiski).

Z  Rady szkolnój miejscowój.
W M o r a w i c y  dnia 24go Września 1875 r.

D ra  P attison a
Wata gośćcowa

wyleczą natychmiast i koi szybko
gośoleo 1 renmatyimy

wszelkiego rodzaju, jakoto: cierpienia twa­
rzy, piersi, szyi i zębów, gościec głowy, 
ręki i kolana, szarpanie w stawach, bóle 

grzbietu i bioder.
W paczkach po 70 c., w półpaczkach po 

40 c. do nabycia u Stockmara, aptekarza 
w K ra k o w ie . (2443-1-8)

ZMGDTE POWODZENIE.

V E L O U T I N E
jn t te  MĄCZKA 3YŻ0W A specjalni* 

przygotowań* z Bizmutem,
<i*t«go to d z i a ł *  szczęśliwie n* ikórę,

siwionirxotoH*. przystaje do oiai?
nadaje cerze

Ś lilO JC  NATURALNA.

MKwffasrn Perfum w Paryżu,
9, N I  ULICY DL LA PAIX, 9

W I r a k o w i *  a pp. Józef* Trauezyńakiego, W, 
Bedyka i i«on* Feintuch*, — we L w o w i e  u pp. 
A. Steif synów, — i w pierwizych Składach per 
fam i wytworów toaletowych. (2171-10-)

S K Ł A D

c- k - ^ | uPrz-
pierwszćj i jedjnćj w Austro-Węgrzech 

istniejącćj, 
na sposób belgijski urządzonej

Fabryki szkła lanego i bistrowego
Andrzeja Zleglera, Syna

w Wiedniu, I. Schottenhof,
poleca swój bogaty zapas najbielasewo, 
podwój û J rtły ..kia lanego, ta­
fli szklanych na ozyby; 8 1 S linij 
grubości gładkie azkfo na pokry. 
ci« dachów, a linij i i  Cal gra- 

boścl ezkła na poeadzkę,

szkło prążkowane
zwykłój .Iły, biała i aa pół bia­
łe  szkła do rotoąraflj 1 na źwler- 
ciadełka żydowskie. Dalej są także 
na składzie wszystkie gatnnki l u s t e r  

w ramach drewnia­
nych i złoconych naj­
świeższego kroju w 

wielkim wyborze. 
(1830-4-12)

OGŁOSZENIE.
C. k. Komisya hipoteczna przy c. k. 

Sądzie powiatowym w Biały urzędująca, 
poszukuje zdolnego pisarza za dzien- 
nem wynagrodzeniem 1 złr. w. a.

Ubiegający się o to miejsce, mają 
wnieść swe podania zaopatrzone odpo- 
wiedniemi świadectwami w ośmiu dniach 
wprost do ces. k. Komisyi hipotecznej 
w Biały. (2379-2-3)

C. k. Komisya hipoteczna
w Biały dnia 22go Września 1875 r.

W Zakładzie Ś. Józefa
d la  o s ie r o c o n y c h  c h ło p c ó w

w Krakowie ulica Karmelicka l 141, 
nabyć można prawdziwych z Harlema (Ho- 

landyi) Cebulek kwiatowych po cenie: 
Hiacyntów pełnych lub pojedynczych sztu­

ka od 10 do 30 cent.,
Tulipanów wczesnych pełnych lub pojedyn­

czych 10 sztuk 50 cent.,
Tulipanów późnych pełnych lub pojedyn­

czych 100 sztuk złr. ł cent. 50, 
Tacetów sztuka 10 cent., (2321-3 6) 
Krokusów wróżoych kolorach 10 szt. 15 c., 
Iris angl ca 10 sztuk 75 cent 

Róaniet szczepów owocowych 3 i 4 le­
tnich w doborowych gatunkach, a szcze­
gólnie grusz pięknie rosłych i w piramidę 
wyprowadzonych, sztuka od 50 do 80 cnt. 
Orzechów włoskich 3-letnich sztuka 30 cnt. 
Wysadków olbrzymich 3-letnii h szparagów 

100 sztuk 1 złr. 50 ceat.
Wysadków 2-letnich 100 sztuk 1 złr.

Szkoła tańców.
Mam zaszczyt zawiadomić Szan. Publi­

czność, £ e z dniem 1 Października rozpo­
czynam naukę tańców salonowych, solowych 
i gimnastyki salonowej t k w domach p ry ­
watnych, peasyonatach jako też u siebie 
w lokalu wszelkim warunkom odpowiednim.

Przeto upraszam osoby interesowane zgła­
szać się dla bliższych objaśnień do mie­
szkania niżej podpisanej przy ul. S zew ­
s k ie j  Nr. 213. (2276-3-3)

B m ilia  Uloryg P io n
Nauosyolelka tańców.

W inogrona
węgierskie i YOslauskie kuracyjne jak 
również różne O w oce W łoskie 
otrzymuje codziennie świeże transporta 
H an d el E dw ard a F uchsa  

w  K rak ow ie .
Zamówienia zamiejscowe natychmiast 

uskutecznione będą. (2246-10-10)

F n l i a r n r l r  w Mo s z c z e n ic y , %
■  U l  W H I  u  mili od miasta Starego 
Fącza i etacyi kolei żelaznej oddalony — 
składający się z 52 morgów gruntu i łąk, 
8 m. pastwisk, z dobremi budynkami tak 
mieszkałnemi jakoteż gospodarskiemu jest 
z wolnej ręki do sprzedania.— Bliższa wia­
domość u właściciela na miejscu pod adr 
P. O. poczta Stary Sąoz. (2354-3-3)

91. D W O R S K I
w Krakowie, Rynek główny Nr. 14

m a j ą c  i  powodn  z w i n i ę c i a  h a n d l n  we Lwowi e ,
znaczne zapasy towarów galanteryjnych, wyrobów skórza­
nych, perfum, mydeł 1 innych potrzeb toaletowych, — ogłasza 

niniej3zem na czas ograniczony

wyprzedaż takowych
po c e n a c h  z n a c z n i e  z n i ż o n y c h .

Zamiejscowe zamówienia uskuteczniają się odwrotną pocztą. (2127-15-)

W e ila  nowa żelazna mlocarnla kieratowa
na dwa konie.

Niepozostawia, tak jak obecnie jest, nic do życzenia; cała jest zrobiona z kutego żelaza, ma 
mosiężne łożyska do przestawienia, tarcze parowe z kutego żelaza niedające się złamać, nowego do­
skonale zrobionego przetrząsacza słomy z mocnem hartowaniem i prowadzeniem, a kosztuje trochę 
więcćj niż dawne drewniane. — Bliższych objaśnień udziela na listowne zapytania (924-5-9)

Moritz Weil Jnn. i w Frankfurole n. M., gegeniiber der la dw. Halle.
Fabryka machin I w Wiedniu, Franzensbriickenstrasse 13.

Przed naślado wantami ostrzega się!
Cudowne s i ł y  p o ż y w c z e  i l e c z n i c z e  peruwiańskiej rośliny k ok o -  
we j  poleca A l e k s a n d e r  ▼. H u m b o l d t  następnemi słowy: „Astmy i 
gruźlicy płuc niema zupełnie u kokerosów (zbierających rośliny kokowe) 
a ciało ich zostaje mimo silnego natężania całemi dniami bez pożywno- 
ści i snu zupełnie zdrowe. Przez Boerhawego, Beauplanda, Tschudego i 
przez wszystkich podróżnych w Ameryce południowe) potwierdzone są te 
pigułki kokowe przez niemieckich uczonych teoretycznie już dawno, p ra­
ktycznie jednak dopiero od czasu zaprowadzenia prof. Sampsona wyrobów 
kokowych apteki pod Murzynem w Moguncyi uznane, gdyż takowe wyra­
biane z świeżych roślin w s z e l k i e  d z i a ł a j ą c e  części składowe n i e ­
z m i e r n i e  zachowują. Wyroby te wypróbowane w przeróżny sposób na 
chorych, są w chorobach p i e r s i o w y c h  i p ł u c n y c h  nawet w wysokim 
stopniu rozwiniętych nadzwyczajnie skuteczne (pigułki I.), leczą gruntownie, 

wszelkie choroby c z ę ś c i  d o l n y c h  i t r a w i e n i a  (pigułki II. i wino) są niezrównane we w s z e l k i c h  
c i e r p i e n i a c h  n e r w o w y c h  i jedyny środek radykalny przeciw o s ł a b i e n i e m  wszelkiego rodzaju 
(pigułki III i spirytus) Cena 1 pud. 2 złr. w. a. 6 pud. 10 złr. w. a. 1 flaszki 2 złr. Pouczające bro­
szurki prof.. dra Sampsona, ktry zbadał na miejscu bardzo starannie rośliny kokowe, opłatnie darmc 
przez M o h r e n - A p o t h e k e  in Mainz i składy: w Wiedniu Ed. Haubner, Engelapotheke, Hof 6,

fłówny skład dla Niemiec-Austryi; w Pradze J. Furst aptek. Peazele J. Torok, główny skład 
la Węgier, Bernie Fr. Schonaich, aptek. (238-15-26)

Sampsons

Br. W  S trau fs  
I  afiren ayifttńe iteMann

Pierwsza nagroda 
3 wielkie srebrne 

medale.

Pierwsza nagroda AagrOllą Oil j ^ z n a r x o n i i
2 złote przez c. k. rząd wylącz. m S jup rzyw ilow . wielokrotnie

m e d a 1 e. wypróbowane, jedynie i ' N r  wyłącz, za dobre uznane

Ochrony przeciw przeciągom powietrza do okien i drzwi,
które z powodu niezrównanej doskonałości, jakoteż w uznaniu wybernój własności i tanich cen 
przez sędziów wystaw przemysłowych wszystkich narodów 1 złotym i 3 wielkiemi srebrnemi me­
dalami odznaczone zostały. Prócz tego uznał Jego Ces. Mość Cesarz Aleksander rosyjski za stoso­
wne, odznaczyć mnie ces. rot. złotym medalem zasługi do noszenia przy orderze S. Stanisława.

Ochrony te przeciw przeciągom powietrza są wyrabiane z bawełny, obciągnięte lakierem 
(w białym czerwono-brunatnym i dębowym kolorze) według barwy pokostowanego okna. Prze­
wyższają one wszystko dotychczas używane, gdyż każdy choć najmniejszy przeciąg powietrza 
zostaje ominiętym, a drzwi i okna może każdy według upodobania otworzyć. Przyrząd jest tak 
łatwym, że każdy sam może go zastosować.

Cena za biały kolor do okien 4 c. za łokieć, do drzwi 6 i 10 c. za łokieć; za czerwono- 
brunatny i dębowy kolor do okien 5 c. za łokieć, do drzwi 7 i 11 c. za łokieć. Na jedno okno 
białego koloru średniej wielkości w ysta rczy  zakupić najwyżej za 50 cnt.

Zamówienia z prowincyi tak częściowo jakoteż hurtownie wykonywają się jak najspiesz­
niej, a do każdej przesyłki dołącza się drukowany opis użycia. (2183-3-11)

  '  ‘  -  -  —  -  -  -  -  -  -  -Wiedeń,
O c h r o n a

przeciw
zaziębieniu.

olowralrln* Śr. I* e. h. nadworny ghiad fahryezny

J. Popelarz,
c. k. nadw. dostawca ochron przeciw przeciągom powietrza.

Nadzwyczajna 
o s z c z ę d n o ś ć  

aBwa.
£

l I p r z y w l l c J o w K n *  n t m o B f r r y r x n n

MACHINA GAZOWA
systemu Langem Sf Otto, (2174-4-12)

o » lle  %, ’/j, 1 . »  I 3  b o n i.  
Wypróbowana tania siła rnohn

nowej poprawnćj konstrukcji. W ruchu jest więcćj niż 2,000 machin. Zamiast

fazu można także użyć produktów naftowych. Użytek gazu dochodzi najwyżćj 
4 stóp kubicznych czyli %  kilo gazolinu na godzinę i na Biłę jednego konia.

Łangen W olf,
F a l i r y k n  m o t o r ó w  g a z o w y c h  

 w Wiednia, X. Bez , Laxenburgerstrasse 29.

F A Ł S Z E R S T W A  P IG U Ł E K  B L A N C A R D A
Sprzedaż środka lekarskiego z przekonan iem , ze jest fałszowany, 

jest wspolnictw* fałszerstwa, jest powszechnie lekcewaieniem 
zdrow ia chorego i nadużyciem jego zaufania.

Pomiędzy bezwstydnemi fałszerzami, którzy 
dla łatwiejszego oszukania publiczności, nic \va- 
chają się naśladować nasz sięmpel fabryczny 
a nawet nasz podpis, znaltźli się tacy klórzy po­
sunęli chciwość swą aż do tego stopnia, że zastę­
puję jodail żelaza, główny pierwiastek działający 
naszych pigułek, przez wilryol zielonawy!!!

Pochlebne zautanie klórem zaszczycają zawsze 
nasz preparat tak lekarze i.ik i chorzy wkłada 
na nas obowiązek zabezpieczenia ich przeciw fał­

szerstwom naszych pigułek. Zaklinamy zatem 
osoby używające nasze pigułki, zanim sądy wła­
ściwych krajów uwolnią nas od fałszerzy i ich
wspólników - — --------------
PIOl ŁKI 
raczyli
dobrej wiary naszych kolo 
gów droguistów i aptekarzy

Aptekarz, ulica Bonaparte, 40, w Paryżu.

t aby kupowali nasze PRAWDZIWE 
u naszych korespondentów i aby 

odwoływać się do 
k<

W Krakowie w aptece p. Trauctjmkiego i w aptece p- Redyka,— we Lwowie waptece p- P. Mikolascha,
(2188-2-)

Ces. k ró l.

Eolej galicyjska
u p r z y w .

Karola Ludwika.

O b w i e s z c z e n i e .

Czcionkami Drukarni L e o n a  P a s z k o w s k i e g o .

Od dnia 1 Października 1875 r. zaprowadza się dodatek I. do speeyalnej 
taryfy z d. 1 Lutego 1875 r. dla przesełek zboża, ziarn strączkowych, wyrobów 
mełtych, słodu i kiełków słodowych, nasion olejnych, makuchów i mąki ma­
kuchowej między stacyami rumuńskiemi i galicyjskiemi z jednej strony a sta- 
cyami kolei niemieckich z drugiej strony.

Dodatek ten zawiera nowe pozycye taryfy zbożowej z niektórych świeżo 
wstawionych stacyj kolei rumuńskich, względnie galicyjskich i niemieckich, i 
do tych stacyj.

Egzemplarzy tego dodatku dostać można w ekonomatach i w biurach 
komercyalnych naszej kolei we Lwowie i w Wiedniu.

Lwów we Wrześniu 1875 r. (2384-2 2)

O yrekcya ruchu.

Pomiędzy lic2nemi ogłoszeniami, 
dotyczącemi szczególnie zegarów 
i złotych towarów, Wiele jest obli­
czonych na oszukanie mieszkań­
ców prowincyi. We własnym in- 

I teresie wystrzegać się należy ku- 
., powania zegarów, jeżeli firma 
ki sprzedającego nie podaje rękojm: 

U mnie kupione zegary i złote 
towary, mogą być każdego czasu 

według upodobania wymienione lub też zwró­
cone; jestto dowód największej rzetelności'.

Nie douwiereeniaajednakpraidziwe!
Zn 10 1 19 r /T p  prawdziwy angiel. sre LIG.i l v  1  AŚJ Z/11 ■ ),rny cylinder, wraz z

pięknym łańcuszkiem ze złota talmi, medalio­
nem, pudełkiem, kluczykiem i 5cio-letnią gwa­
rancją, tudzież z rezerwowem szkiełkiem. Ta­
kież same chrono-miernicze zegarki, dokładnie 
w ogniu złocone, tylko złr. 12 c. 50.

1 K -I O A  yV-p kosztuje praktyczny, dobry 
k O  1  4 /U  Z /l 1 .  piękny remontoar,tak zwany 

cesarski zegarek, najlep. wyrób jaki tylko mo­
żna sobie wyobrazić; lekarze i sz. duchowni 
nie mogą dosyć nachwalić się tych zegarków. 
Jestto dowód, że taki wytrwały zegarek nie 
może mylić się ani na sekundę.

Z n  1 ^5 1 1 f t  v h v  otrzymać można modny 
Z ź d  l u  1  1 .0  Z i l l .  zegarek wojskowy, lek­

ki, ozdobny, przytem nadzwyczaj elegancki, 
co jest rzeczą główną, bardzo punktualny, 
ścisły w ruchu i bajecznie tani; do takiego 
zegarka otrzymuje każdy imitowany łańcu­
szek modnego fasonu, wraz z kluczykiem, 
pudełkiem, medalionem i pięcioletniein porę­
czeniem.

Tylko 18 lub 25 złr.gsSf £:
kier srebrny, sawonet, z podwójną kopertą, 
najpiękniejszem grawirowaniem, wraz z łańcu­
szkiem z prawdziwego złota talmi i gwaranc,
' v l V r t  1 v l l V  Prawdziwy angielski sre 
j  11VU D J  z /1 1 . brny i w ogniu złocony 

chronometr wraz z łańcuszkiem, medalionem 
ze złota talmi, skórzan.pudełkiem i gwarancyą.

Tylko 16 lub 17 złr. angielsku
Princ of Wales remontoar, najsilniejszego ka­
libru, z kryształowem szkłem, werkiem z ni­
klu z prawdziwego złota talm i; zegarki te 
mają przed innemi tę zaletę, że można je na­
kręcać bez kluczyka i do takiego zegarka 
otrzymuje każdy łańcuch wraz z medalionem 
i gwarancyą bezpłatnie.

Tylko 14 lub 17 złr damski zegâ -l
rek z prawdz. srebra wyzłacany, wraz z łań­

cuszkiem na szyję i świadectwem poręczając.
90  y ł f *  prawdziwy angielski.

A J  I n o  iwV/ Ai 11 ■ naj(joskonalej wyzła­
cany w ogniu, srebrny chronometr z podwój­
ną kopertą, pięknie emaliowany, wraz z pię 
knym łańcuszkiem z prawdziwego złota talmi, 
medalionem i gwarancyą.

Tylko 18 albo 20 i 25 złr.
piękny srebrny prawdz. angielski ankier na 15 
rubinach, wraz z łańcuszkiem, medalionem 
skórzanem pudełkiem i gwarancyą.

'ylko 20 i 25 złr • nakręcający się!
bez kluczyka, wraz z łańcuszk. i medalionem.

Tylko 40 ,50  i 60 złr. 2ł;g;ke-
damski z dyamentem.

'ylko 30,35 i 40 złr.
gielski srebrny remontoar z powójną kopertą, 
gwarantowany i patentowany.

Tylko 35, 45 i 50 złr. v y  złoty
a n g ie ls k i  a n k ie r  z k ry s z ta ło w e m  szk ło m .

Tylko 60,75 i 100 złr.
remontoar ze szkłem kryształowem, 105 złr. 
i 115 złr. w podwójnej kopercie.

Tylko200—3 0 0 złr.pr £ g
chronometer z remontoarem, podwójną kopertą 
i szkłem kryształowem.
Oprócz te g o w s a y m tl ł i e  gdziekolwiek i przez 

kogokolwiek anonsowane gatunki zegarków ła­
niej.

W arsztat do reparacyj.
Stare zegary, poczęści drogie pamiątki fami­

lijne, przyjmuje się do reparacyi. Ceuy za re- 
naracye z 5-letnią gwarancją po złr. 1 50 3, 5 
lo 10 złr.

Złote towary
przez c. k. arząd menniczy w Wiedniu apro 

bowane.
Pierścienie.

Pierścienie dla dam złr. 6, 7, 8, 9 ,1 0 ,1 2 ,1 4 ,1 5 . 
Sygnety męzkie złr. 8, 10,11, 12 do 20. 
Obrączki ślubne złr. 5, 6, 7, 8.

Złote łttńcuezki do zegarików
Łańcuszki krótkie z kluczykiem złr. 15, 20, 25, 

30, 35 do 80, w najrozmaitszych fasonach. 
Łańcuszki długie z gładką albo wyrabianą kla­

merką złr. 28, 30, 35, 40, 45, 50, 5:>, GO, 65, 
70, 80 do 150.

Złote medaliony 
z prawdziwemi kamieniami złr. 14, 16, 18> 20, 

22, 24, 30. 35, 40, 45, 50.
Złote garnitury.

Broszka i kolczyki złr. 18, 20, 24, 30, 35, 40.
Z prawdziwemi kamieniami alno perłami złr. 36, 

40, 45, 50 do 500.
Złote kolezykł.

Kolczyki dla dzieci złr. 1-25, 150, 1-75, 2, 3, 
z kamieniami lub bez kamieni.

Kolczyki długie albo okrągłe z wisiorkami lub 
bez wisiorków z prawdziwemi kamieniami 
gładkie lnb w formie strzały złr. 12, 15, 18, 

20 do 30.
Guziki z dyamentami albo z brylantami złr. 50, 

55, 90, 100 do 500.
Złote Rzplnkt do koszul lub 

mankietów
z szlachetnemi kamieniami złr. 6, 7, 8, 10, 12 

14, 18, 20.
Złote broszki

Pojedyncze najnowszego fasonu złr. 12, 15, 20 
do 25 — z fotografiami złr. 12, 15, 16 do 40 

Złote krzyżyki 
złr. 6, 7, 8, 9, 10, 12.
Z perłami albo szlachetnemi kamieniami złr. 8 

9, 10, 12 do 25.
Złote szpilki 

w rozmaitych kształtach J o k e y ,  S n o r t  i t .  d 
od 5 złr. do 30.

Z szlachetnemi kamieniami od złr. 5 do 30.
Z brylantami od złr. 15 do 150.

Złote branzolety.
Obrączki gładkie rozmaitej objętości złr. 18,20, 

26, 30 do 60.
Z prawdziwemi kamieniami lub perłami złr. 30, 

36, 40, 50 do 80.
Z brylantami od złr. 80 do 500. (1650-9 24)

Listowne zlecenia
załatwiają się za pobraniem pocztowem lub za 
nadesłaniem gotówki w 24 godzinach.

Na żądanie mogą być wysłane zegarki lub 
złote towary do wyboru za pobraniem należy- 
tości- a za niekupione zwróconą będzie kwota.

B j W  ę®ny moich wyrobów niższe są od cen 
gdziekolwiek indziej ogłoszonych, a co do wy­
magań, stoją zupełnie na wysokości czasu.

Wszyscy, którzy nowe zegarki lub złote to ­
wary zamówić sobie życzą.

Wszyscy, którzy stare na nowe zamienić so­
bie życzą, raczą się udać do mojej firmy.

Philip Fromm,
ren- und Goldwaaren - FabriksJhren- und "Goldwaaren - Fabrikant 

Rothenthurmstr. 9, *e*enfiber 
der Wollzelle, Hien.

Proszę sobie dobrze zapamiętać adres

Kasy ogniotrwałe
z najsłynniejszej fabryki

E.W ertheima i sp.wWiedniu
utrzymuje na składzie

lii. O W O R S K I
w Krakowie. (2130-3-ioj

O o a TiśI obarczona 6 małoletnich dzieci, 
G o U  " d  której mąż ciężką chorobą do­
tknięty w szpitalu Ś. Łazarza leży, w wiel­
kiej zostaje potrzebie i z tego powodu zmu­
szoną jest błagać łaskawych dobroczyńców 
o jakiekolwiek wsparcie. Datki na ten cel 
przyjmować będzie Administracya „Czasu*, 
gdzie też o adresie owej osoby dowiedzieć 
się można. (2385-2-3)

DrMed.KaroI Goebel
dentysta

Lekarz epecyalny chorób ustnych, 
ordynuje od lOój do 3ój

niioa Franciszkańska 15L
(2265-6 )

łam yi, objąłem czynności po tymże w K r o ś n i e  
z dniem 15 Września r. b. (2373-2-2)

D r. S ta n is ła w  B ie s ia d e c k i ,
adwokat krajowy w Jaśle.

Poszukuje się bony Prancuski.
Zgłosić się pod Nr. 16 ul. Kościuszki 
Isze piętro we Lwowi e .  (2347-5-3)

wolnego stanu — poszukuje 
państwo CIEKLIN poczta 

Dembowiec. Pensya 150 złr. rocznie 
bez pościeli i bielizny. (2403-2-2)

Dobra ziemskie
w blizkości kolei, w zachodniej Galicyi, po­
łożenie handlowe doskonałe, gleba pszenna, 
budynki w dobrym stanie, dom mieszkalny 
pięk- y i wygodny, las przy dużym mieście, 
są z wolnej ręki do sprzedania. *W szacunku 
m oże być przyjęty dom w Krakowie. —• 
Zgłoszenia p o d  literami A .  K .  w Admi­
nistracji „ C z a s u (2263-3 3)

W jedaem z większych miast Galicyi, 
jest h and el że lazn y  dobrze 

z a s o r t o w a n y ,  w najluduiejszem 
miejscu umieszczony, z wolnćj ręki d o  
s p r z e d a n i a .  —  Bliższych szczegółów 
udziela J . W . G. poste restante 
L w ów . (2333-3-3)

Towary gumowe
wszelkiego rodzaju

rozsyła za zaliczką (2200-2-)
J. N. Sohmeldler, fabryka gumy wWledniu 

Neubau, Stlftgasse Nr. 19.

Frohner s Hotel Imperial.
Vienne. Vienne.

Le rendez-yous des Russes, et protógś 
par l’ambassade russe. La plus belle 
position; grands et petits appartements; 

cuisine tres soignóe; prix modśrćs.

Jean Frohner, proprićtaire.
(2195-4-36)

Empecheur
najnowszy >. rzyrząd przeciwko upławom no­
cnym, to syła wraz z przepisem użycia po 
złr 2 za sztukę. John Z l e g e r  w  
dradeu, Skład nowości gutaperkowych.

(2219-12-30)

A ndrzej Gach w  B e m ie
Rathausgasse 9

poleca
ogórki w  occie , k orzen iach  

i w  soli
w V8 i V* wiadrowych baryłce zkach

ogórki w musztardzie, ogórki stołowe 
i czereśniami, z tureckim pieprzem iłd.

w słoikach
w najlepszym gatunku po najtańszyoh 

oenaoh. (2317-4-10)
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Do dzisiejszego Nru dołącza 
się dla prenumeratorów za­

miejscowych Prospekt na czasopismo 
„t y d z ie ń * wychodzące we Lwowie.

Odpowiedzialny Bz^dca Drukarni J ó z e f  L a k o c i ó a k i .


